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T a j e m n i c z y  O .  B .  E .  E. M
n* » N i c i c o w i A  w  P o l s c e  H l a  „ s p r a w y "

N o w a  p r z y b u d ó w k a  m a s o n e r i i

P

W s k a z y w a liś m y  ju ż  n ie je d n o k ro t 
"nie, że  je d n y m  ze  śro d k ó w  „ p r a 
c y "  m a s o n e iii  s ą  ro z m a ite g o  ro 
d z a ju  p rz y b u d ó w k i. D o  s w o ic h  
c e ló w  w y z y s k u je  m a so n e ria  z w ią  
z k i o k u lty s ty c z n e  i  z rz e s z e n ia  te- 
o zo fó w  n a d a ją c  im  p ó l-p o u fn ą  
fo rm ę  o r g a n iz a c y jn ą .

U d a ło  n am  s ię  u ja w n ić  c e n t r a 
lę  te j  a k c j i  na P o ls k ę  w  K r a k o 
w ie .

M a n ią  b y ć  t. z w . O . B . E . I. M . 
N u z w a  ta  p o s ia d a  w ie lo r a k ie  z n a 
c z e n ie . R a z  je s t to  O b ó z  B r a t e r 
s t w a  E t y k i  i M y ś li, k ie d y in d z ie j 
w y s tę p u je  « n ó w  ja k o  O g n isk o  
Badań E z o te r y c z n y c h  i  M e ta p sy - 
c h ic z n y c h . D e c y z je  s tw o r z e n ia  w  
P o ls c e  t e j  c e n t r a l i  z a p a a iy  je  
s z c z e  w  g ru d n iu  ub . r .  n a  z je ź d z ie  
w  P o z n a n iu . W ó w c za s  t e ż  pow o
ła n o  k o m ite t o r g a n iz a c y jn y  w  o- 
s n b a ch  p. E . B a rtk o w ia k a , in z. 
K ą tk o w s k ie g o , T . P a w lic k ie g o , H . 
W itk o w s k ie j  i  p  M b z p y r k ó w n y .

ZADANIA
J a k ie  z a d a n ia  w y tijn ą ł so bie

O B E IM ?  A  p rz y n a jm n ie j ja k ie  
c e le  o f ic ja ln e  w y s u n ię to  d la  te j 
o r g a n iz a c j i?

O to  po p ie r w s z e  O B E IM  n a w ią 
z u je  s p e c ja ln y  d z ia ł łą c z n o ś c i z a 
g r a n ic z n e j ja k  to  s ię  o f ic ja ln ie  
n a z y w a  „c e ie m  k o r z y s ta n ia  z  d a 
lek o  p o su n ię te j w ie a z y  k r a jó w  
E u r o p e js k ic h  i a m e r y k a ń s k ic h " . 
W ie m y  dobrze co  to  z n a c z y , i ko 
m u te g o  r o d z a ju  k o n ta k ty  m ię d zy 
n a ro d o w e  s ą  p otrzebn e,

OBÓZ WAKACYJNY
P o s ta n o w io n o  r ó w n ie ż  z o r g a 

n iz o w a ć  ju ż  w  n a jb liż s z y m  c z a s ie  
o boz w a k a c y jn y  g d zie  m a ją  s ię  
z je ż d ż a ć  e z e o te ry c y  i  te o z o fo w ie  
n a  s p e c ja ln e  k u r s y . N ie w ą tp liw ie  
k u rs y  te  b ę d ą  m ia ły  s p e c ja ln y  
c h a ra k te r . M a ją  one p o g łę b ia ć  „ je  
d n o stro n n o ść  w ie d z y  o f ic ja ln e j, 
p o g łę b ić  w ła s n y  ro z w ó j duchow ry  
i  u s to s u n k o w a ć  s ię  to le r a n c y jn ie  
do lu d z i do tego ż c e lu  z m ie r z a ją 
c y c h  in n y m i d ro g a m {“ .

T o  ju ż  je s t  b a rd zo  w ym ow n e 
N ie  t r z t b a  w y ja ś n ia ć  z n a c z e n ia

s łó w  o „ to le ra n c y jn y m  u s to s u n 
k o w a n iu  sj ę“ . W y s ta r c z y  je  u w a ż 
n ie  p rz e c z y ta ć , b y  m ię d zy  w ie r 
sza m i z n a le z ć  is to tn y  s e n s  p ra cy  
te j p rz y b u d ó w k i m a so ń s k ie j.

& RAW A
W  z u p e łn ie  sw o is ty m  w y z n a n iu  

w ia r y  o rg a n iz a to ró w  te j  im p re 
zy  z n a jd u je m y  d y a  c ie k a w e  punŁ 
t y  p ro g ra m u . P ie r w s z y  to  „d yn a  
m ika  id e i" , d r u g i to ,,m a g n e ty zm  
p ra g n ie n ia , k tó r y  p r z y c ią g a  do 
s z c z e g ó ln ie  u p ra g n io n e j s p r a w y  
je d n o s tk i, rze czy  i  w y p a d k i z  n ią  
i d la  n ie j  —  cza se m  n a w e t n ie 
ś w ia d o m ie  lu b  w b re w  s o b ie  —  
p r a c u ją c e " .

O  ja k ie j  to  s p r a w ie  m ó w ią  o r
g a n iz a to r z y  O B E lM ‘u ?  K o g o  „ n ie  
ś w ia d o m ie "  c h c ą  p r z y c ią g n ą ć  do 
s w o je j  a k c ji  i w im ię  c z e g o ?  T r u  
dn o je s t  s z u k a ć  n a  te  p y ta n ia  od 
p o w ie d zi w  m ę tn e j f r a z e o lo g ii  
o f ic ja ln y c h  e n u n c ja c ji  o rg a n iza  
to ró w . ' •"*? sv »

N a jw ła ś c iw s z ą  -o d p o w ie d ź  d a 
je  a n a liz a  w y ż e j p r z y to c z o n y c h  
c e ló w  i śro d k ó w  d z ia ła ln o ś c i

J . Sełlier -  szpieg niemiecki
a

n  p r a c o w a ł
W ie lka

P A R Y Ż , 25 7. (T e l. w ł .) .  A fe r a  
s z p ie g o w s k a  a re sz to w a n e g o  w  so 
b o tę  w  C h a u m o n t J a n a  S e iiie r  z a 
ta c z a  c o ra z  s ze rs z e  k r ę g i.

■Władze ś le d c z e  p rz e p ro w a d z iły  
w  je g o . m ie sz k a n iu  r e w iz ję , k tó ra  
d o p ro w a d z iła  do w y k r y c ia  s z e re 
g u  z d ję ć  n a z ie m n y ch  i lo tn ic z y c h  
z  o k lic  p o g ra n ic z n y c h  F r a n c ji .  W  
s z c z e g ó ln o ś c i zn a lez io n o  s z e re g  
z d ję ć  z  lin i i  M a g in o te ‘a i f o r iy f i -  
k a c j i  w  p o łu d n io w e j F r a n c ji .  N a  
s z e r e g u  z d ję ć  u ja w n io n o  u w a g i  i 
a d n o ta c je  p is a n e  rę k ą  a r e s z to w a 
n eg o .

P r ó c z  teg o  u S e l l ie r  zn a lez io n o  
l is tę  w y ż s z y c h  o f ic e r o w  lo tn ic 
tw a  n ie m ie ck ie g o  o ra z  l i s t  k o n su 
la  n ie m ie ck ie g o  w  B r u k s e li. W  
z w ią z k u  z  a fe r ą  S e l l ie r  p rz e p ro 
w adzono s z e r e g  r e w iz j i  i a re sz-

o d  k i l k u  l a t  w e  F r a n c j i
a f e r a  s z p i e g o w s k a

E o n a  b u r a s y
na Dalekim Wschodzie
T O K IO , 25. 7. A g e n c ja  D om ei 

d o n o si: o d p rę że n ie  w  C h in a c h  
p ó łn o c n y c h  n a s tę p u je  p o w o ln ie j, 
n iż  r o ż n a  b y ło  s ię  s p o d z ie w a ć  z 
p o w o d u  z w ło k i w  w y c o fy w a n iu  
w o js k  c h iń s k ic h .

W e d łu g  w ia d o m o śc i o trz y m a 
n y c h  z N a n k in u , rz ą d  c h iń s k i p o 
s ta n o w ił  u zn a ć  lo k a ln y  u k ła d  za  
w a r ty  p rz e z  w ła d z e  C h in  p ó łn o c
n y c h , n a  d e c y z ję  tę  w p ły n ę ła  
c h ę ć  u n ik n ię c ia  d a ls z y c h  k o m p li- 
k a c y j.

K o re s p o n d e n t p e k iń s k i A s a h i  
S z im b u n  d o n osi, ” iż  z c a łe j  37- 
m e j d y w iz ji  w y c o fa n o  ty ik o  jed e n  
p u łk , c h o c ia ż  u k ła d y  z  1 1  i 19 
l ip c a  p r z e w id y w a ły  c a łk o w ite  je j  
w y c o fa n ie  z oKręgu P eK in u  i L u 
ku  C z ia o  do P a o  T in . 37-m a d y w i
z ja  m e ty lk o  n ie  w y c o fu je  s ię , ale  
r .a w e t u m a c n ia  sw e  p o z y c je  na 
p .ó łn ocn y w sch ó d  od  P e k in u ,

to w a n o  k ilk a n a ś c ie  osób w  P a 
r y ż u . Wrła d z e  fr a n c u s k ie  n ie  u ja 
w n iły  d o ty c h c z a s  c a łk o w ity c h  w y 
n ik ó w  r e w e la c y jn y c h  d o ch o d zeń , 
podobno je d n a k  o s ta tn ie  a re s z to 
w a n ia  d o s ta r c z y ły  s z e re g u  do w o 
dów , ż e  w e  F r a n c ji  is t n ia ła  ro z 
g a łę z io n a  o r g a n iz a c ja  s zp ie g o w 
sk a  a z ia la ją c a  n a  r z e c z  N ie m ie c  
od k ilk u  la t.

T e  in fo r m a c je  p o tw ie rd z a  fa k t, 
że S e ll ie r  b y ł a re s z to w a n y  ju ż  w  
r. 1934, zw o ln io n o  go je d n a k  w ów  
c z a s  z  b ra k u  dow od ów .

A re s z to w a n e g o  S e l l ie r  n a ty c h 
m ia s t  p rz e w ie z io n o  do p ro k u ra tu 
ry , g d zie  o d b y ło  s ię  je g o  p r z e s łu 
ch a n ie . S e ll ie r  p r z y z n a ł s ię  iż  do
s ta r c z a ł  k a p ita n o w i lo tn ic tw a  n ie  
m ie ck ie g c  A ltm e y e ro w i 3zereg 
f o t o g r a f i i  lo tn ic z y c h .

W y k r y c ie  te j  a f e r y  z ro b iło  w ic i 
k ie  w ra ż e n ie  w  c a łe j  F r a n c ji .  
P r a s a  f r a n c u s k a  z a m ie s zc z a  sze 
r e g  in fo r m a c ji  i d o m y słó w  na te 
m a t o só b  K tóre rzeko m o  w sp ó ł
d z ia ła ły  w  a fe r z e  z  S e llie r .

O B E IM ‘u. „ S p r a w a "  —  to  a k c ja  
m n ie j lu b  b a r d z ie j  u k r y ta  c z y n n i 
ków  m a so ń sk ich , a  je d n o s tk i, k tó  
re  c h c e  w y z y s k a ć  O . B . E . I. M . 
to  w s z y s c y  c i, k tó ry c h  n a  ja k ie j  
k o lw ie k  d ro d ze  u d a  s ię  z w e rb o 
w a ć  do  z w ią z k ó w  o k u lty s ty c z n y c h  
c z y  z rz e s z e ń  teo zo ró w .

O b lic z ę  O B £ IM 'u  je s t  wię<_ ju ż  
z u p e łn ie  ja s n e . J e s z c z e  je a n a  n i
te c z k a  p ro w a u z ą c a  do k łę b a a  p ra  
c y  o b c y c h  . a g e n tu r  n a  j te r e n ie  
P o is k i.

sa m o lo tó w  m y ś liw -
f < t

Powstańiy zaięil iruntót
O l b r z y m  e s r a t y  c z e r w o n y c h

N A V A L  C A R N E R O , 25 7. K o 
re sp o n d e n t H a v a s a  p o d a je  k il-  
Ka s z c z e g ó łó w  a ta k u  w o is k  p o w 
s ta ń c z y c h , za k o ń czo n e g o  z a ję 
cie m  w iosk i B r u n e te  p rz e z  o a d zia  
ły  g e n . F ra n c o .

W k ró tc e  po ś w ic ie  sam o lo ty  po 
w s ta ń c z e  ro z p o c z ę ły  b o m b a rd o w a  
n ie  p o lic ji  w o js k  rz ą d o w y c h . Z 
sam o lo ta m i w s p ó łd z ia ła ła  a r t y le 
r ia . W ojA kom  g e n . Y a r e la  u d ało  
s ię  w k ró tc e  po tym  zd o b y ć  p o z y 
c je  p rz e c iw n ik a , p o ło żo n e  n a  p o
łu d n ie  od B ru n e te .

W c z o r a j n a  k ró tk o  p rz e d  p o 
łu d n ie m  p o w s ta ń c y  w k r o c z y li  do 
w io sk i. W  rę c e  ic h  d o sta ło  mę 
p rz e s z ło  2 0 0 0  je ń c ó w  o ra z  o b f ity  
m a te r ia ł w o je n n y . P o d c z a s  w a lk i

strą co n o  
sk ich

.S E W IL L A , 25. 7. —  G en. Q u e i-  
po de L ia n o  w  p rzem ó w ien iu  s w o 
im  p rz e z  ra d io  o ś w ia d c z y ł, i e  
o d d z ia ły  w o js k  p o w s ta ń c z y c h  
p r z e r w a ły  w c z o r a j w ie czo re m  l i 
n ie  p rz e c iw n ik a .

P ie r ś c ie ń  w o is k  p o w s ta ń 
c z y c h  na tym  o d cin k u  z o sta ł c a ł
k o w ic ie  z a m k n ię ty . B a ta lio n y  
p r z e c iw n ik a  z o s ta ły  o to czo n e  i 
n ie  m o g ą  s ię  w y m k n ą ć .

W e d łu g  o b lic ze ń , p r a w ie  50 
p ro c e n t  p o sia d a n e g o  p r z e z  w o j
sk a  rz ą d o w e  m a te r ia łu  z n a la z io  
s ię  w  rę k a ch  p o w s ta ń có w . P o s u 
w a n ie  s ię  p o w s ta ń c ó w  'n a p r z ó d  
tr w a  ze z d w o jo n ą  s ilą .

C o  r  p r a s a
o okolicznościach zamachu na p ik . Koca

M im o, że k u m u n ik a t o f ic ja ln y  
w  s p ra w ie  w y n ik u  ś le d z tw a  nie 
zo a ta ł d o ty c h c z a s  o g ło szo n y , p ra 
sa  p rz y n o s i rtaaa ł s z e re g  in fo r 
m a c ji d o ty c zą c y c h  o k o licz n o śc i i 
p rz e b ie g u  z a m a ch u , ja k  ró w n ie ż  
osoby z a m a ch o w ca  

W  ś w ie t le  ty c h  r e la c j i  p ra s o 
w y c h  s z e re g  o k o p czn o ś c i zo sta ło  
u s ta lo n y c h  zg o d n ie  p rz e z  ro zm a i
te  o r g a n y  p r a s y  S p ró b u je m y  je  
z e s ta w ić .

KRYMINALISTA
W s z y s tk ie  p ism ? p rz y n o s z ą  in 

fo rm a c je , że z a m a c h o w ie c  p o c h o 
d ził z  ro d z in y  k r y m in a lis tó w  i 
sam  p o sia d a ł p r z e s z ło ś ć  k r y m i

n a ln ą . W y k o n a n ia  zam a ch u  pod 
ja t  się  za  p ie n ią d z e . W s ita z u je  na 
tę w y r a ź n ie  je g o  z a p o w ie d ź  p rzed  
w y ja z d e m  z  d o m u : „ j a t  .w r ó c ę , 
to b ęd ziem y 4 jn g a c i" . . O

Z a m a ch o w ie c  o p u ś c ił  m ie js c e  
sw e g o  m ie s z k a n ia  —  tę in fo r m a 
c ję  ró w n ie ż  zg o d n ie  p rz y n o szą  
w s z y s tk ie  p ra w ie  p ism a  —  w  n ie 
d z ie lę , a w ię c  w  d n iu  z a m a ch u  k o 
lo  go d z. 1 0  ra n o  u d a ją c  się  do s ą 
s ie d n ie g o  m ia sta  p o w ia to w e g o . 
S ta m tą d  p o c ią g ie ir  u d a ł s ię  do 
W a rs z a w y .

T A J E M N I  J 2 Y  
H i/ TO M O S I I STA

N a s tę p n y  szc ze g ó t, k tó r y  zn a j-

K a p ł a n  p o l s k i
z a m o r d o w a n y  p r z e z  0 . P .  U .

M IŃ S K , 25. 7. JaK ju z  d o n o si
liś m y  w  d n iu  3 m a ja  b. r. z o sta ł 
a re s z to w a n y  w  M iń sku  p rz e z  
a g e n tó w  G P U  p ro b o szcz  p a r a f i i  
k a to lic k ie j , k s ią d z  B o ro w icz . W

ty c h  d n ia ch  k s . B o ro w ic z  zm a rł

d u je m y  w  p ism a c h  ró ż n y c h  k ie 
ru n k ó w , to  w iz y ta  .. ta je m n ic z e g o  
a u to m o b ilis ty , k tó r y  na p a rę  dn i 
p rzed  za m a ch e m  b a w ił w  m ie js c o 
w o ś c i g d zie  m ieszw ał za m a ch o 
w ie c . N ie w ie lk a  i lo ś ć  cz a s u , ja k a  
d z ie li ła  p r z y ja z d  za m a c h o w c a  do 
W a r s z a w y  od c h w ili  e k o p lo z ji w  
Ś w id ra c h  M a ły c h  w s k a z u je  ró w 
n ie ż  n a  to, że  p o d cza s  d ro g i, b ą d ź  
te ż  w- W a r s z a w ie  m u s ia ł on  z e t
k n ą ć  się  ze s w y m i w sn ó ln ik a m i, 
k tó r z y  o m ó w ili z nim  ju ż  p o p rze 
dn io  p la n  z a m a ch u , a  w ó w c z a s  
u a z ie l i l i  m u o s ta tn ic h  in s tr u k c ji  
i d o rę c z y li  bom bę.

N a  is tn ie n ie  w sp ó ln ik ó w  w s k a 
z u je  r ó w n ie ż  z n a le z io n y  obok 
zw ło k  z a m a c h o w c a  k a p e lu s z  z in i
c ja ła m i in n e j o soby. P r z y p o m in a 
ją c  za p o w ie d ź  za m a ch o w ca , ie  
p fz y w ie z ie  z n a c z n ie js z ą  ilo ś ć  p ie 
n ięd zy , n ie  tru d n o  d o jś ć  do w m o - 
s k u , że  w s p ó ln ic y  je g o  re k r u to 
w a li s ię  z ty c h  s a m y ch  s fe r , k f ó- 
re  o b ie c a ły  b ą d ź  te ż  n a w e t  w y -iac uuccpnij utjuzó ipi* iia w cl n j  ~

w  w ię z ie n iu  m iń sk im  n a  s k u te k  p ln .ciły  m u p ew n ą k w o tę  p ie n ię ż-
ra n  o d n ie s io n y c h  p o d cza s  to r tu r , 
z a s to so w a n y c h  p rz e z  G P U  p rz y  
w y m u s za n iu  zezn a ń .

W y ś c i g
J e ż e l i  p r z y j m i e m y  c y f r ę  

p r o d u k c j i  p r z e m y s ł o w e j  z  r o 
k u  19 2 8  z a  10 0  to  u z y s k a m y  
p o m z s z e  w s k a ź n i k i  d la  p r o 
d u k c j i  z  r o k u  19 8 6  w p o s z c z e 
g ó l n y c h  k r a j a c h :

J a p o n i a  1^ 9
A n g l i a  ^ 3

N i e m c y
S t a n y  Z j e d n o c z o n e  94

F r a n c j a  ^ 8

P o l s k a
A n a l o g i c z n e  w s k a ź n ik i  p r o 

d u k c j i  s t a l i :
J a p o n i a  26 j

A n g l i a  1 3 7
N i e m c y  1 3 4
W ł o c h y  10 3
S t a n y  Z j e d n o c z o n e  90 
P o l s k a  7 9
F r a n c j a  71

A n a l o g i c z n e  w s k a ź n i k i  p r o 
d u k c j i  e n e r g i i  e l e k t r y c z n e j :  

A n g l i a  2 1 7
N i e m c y  1 5 4
S t a n y  Z j e d n o c z .  12 9  
F r a n c j a  1 2 3
P o l s k a  10 9

A n a l o g i c z n e  y c s k a ż u i id  z a 

t r u d n i e n ia  r o b o t n i k ó w  w  w i e l  
k i m  i ś r e d n im  p r z e m y ś l e :  

J a p o n i a  1 1 7
A n g l i a  10 9
N i e m c y  98
W ło c h y 7 9 5
S t a n y  Z j e d n o c z o n e  93 
F r a n c j a  7 7
P o l s k a  76

A n a l o g i c z n e  w s k a ź n i k i  p r z e  
w o z ó w  k o l e j o w y c h :

J a p o n i a  1 1 9
A n g l ia  98
N i e m c y  9 7
P o l s k a  82
S t a n y  Z j e d n o c z o n e  78  
F r a n c j a  7 5

( W e  w s z y s t k i c h  w y ż e j  w y 
m ie ń  m y c h  p a ń s t w a c h  p r ó c z  
P o l s k i  f a n t a s t y c z n i e  w z r o s ł y  
p r z e w o z y  s a m o c h o d a m i  c i ę ż ą  
r o w w m i) .

A n a l o g i c z n e  w s k a ź n i k i
w d d a d ó w  w  b a n k a c h  p r y w a t 
n y c h  :

A n g l i a  1 2 7
J a p o n i a  1 1 9
W ł o c h y  98
S t a n y  Z je d n o c z o n e  G3

F r a n c j a  8 1
N i e m c y  59
P o l s k a  56

A n a l o g i c z n e  c y f r y  d o c h o 
d ó w  s k a r b o w y c h  z  p o d a tk ó w / , 
c e ł  i m o n o p o l i :

N i e m c y  1 2 7
A n g l i a  10 5
F r a n c j a  7 5
P o l s k a  70

P r z e c i ę t n a  i l o ś ć  o n ó h  m i e s z 
k a j ą c y c h  w7 j e d n e j  i z b ie  w y 
n o s i  :

w  W a r s z a w i e  2.06
w 7 R y d z e  1 ,6 1
w  H e l s i n k a c h  1 ,4 9
w  P r a d z e  1 .4 4
w  R z y m i e  1 ,3 1
w 7 T a l l i n i e  1 ,2 9
w7 S z t o k h o l m i e  1 4 2
w  O s lo  1  4 U
w  B e r l i n i e  1 ,0 1
w7 K o p e n h a d z e  1 ,0 1
w  L o n d y n i e  0,89

I lo ś ć  s a m o c h o d ó w  w 7 t y s i ą 
c a c h  w y  n o s i ł a  w  p o s z c z e g ó l 
n y c h  p a ń s t w a c h  ( p i e r w s z a  cy
f r a  z  r o k n  1 9 2 9 , d r u g a  z  r o k u  
1 S 3 6 ) ;

F r a n c j a  
A n g l i a  
N i e m c y  
W ł o c h y
C z e c h o s ł o w a c j a

10 8 9 — 2 0 6 5 
13 0 9 — 2043 

5 7 7 — 12 3 2  
189-*- 3 97 

4 7 —  1 2 5
N o w a  Z e la n d m  

(t. zw 7. d z i k i  k r a j )  1 5 1 —  1 9 7  
P o l s k a  2 9  -  2 5

ną za  w y k o n a n ie  za m a ch u .

W S Z Y T K O  J E S T  
W IA D O M E

P o z a  ty m  j a k  d o f^ s i I K C  p lan  
za m a ch u  m ia ł b y ć  u s ta lo n y  p rzed  
d w om a m ie sią ca m i. S p is k o w c y  in 
w ig i lo w a li  od d łu ż s ze g o  cz a su  
p łk . K o c a , a d a tę  w y k o n a n ia  za 
m a ch u  u s t a l i l i  n a  5 d n i p rz e d  z a 
m ach em . O te rm in ie  ty m  za m a 
ch o w ie c  z o s ta ł za w ia d o m io n y  l i 
s to w n ie  w  la k o n ic z n y m  liś c ie , o 
tr e ś c i  n ie  o d n o sz ą c e j s ię  p o zo r
n ie  do z a m a ch u .

D o ty c h c z a so w e  r e z u lta ty  ś le d z 
tw a  d o p ro w a d z iły  j u t  do w y k r y 
c ia  w s z y s tk ic h  s z c z e g ó łó w  i oko- 

W  l a l a c h  1S 4 2  d o  1 9 1 8  w y -  lic z n o ś c i  za m a ch u  
b u d o w a n o  w  P o l s c e  18 3 7 2 1  O p in ia  p u b lic z n a  ro zu m ie  ko- 
k l m .  l i n i ’ k o l e j o w y c h ,  to  je s t  n ie cz n o ść  z a c h o w a n ia  s z e re g u  in- 
p r z e c i ę t n i e  r o c z n i e  b u d o w a n o  .fo r m a c j i  w  ta je m n ic y  do c z a s u  
24 2  k im . _ . n a r  Jopóki to c z y  s ię  d o ch o d zen ie  i

5 l a t a .  h _ 19 1 8  —  1 9 3 6  z h u -  p rz e d w c z e s n e  ich  u ja w n ie n ie  m o- 
d u w a n o  w l o l s  ; 16 8  , k i m .  g lo b y  z a s z k o d z ić  w y n ik o m  śied z- 
L n i i  k o l e j o w y c h  to  j e s t  p r z e -  twa> s k o , 0  ie d n a k  dochod  ia  
c m t m ę  r o c z n ie  b u d o w a n o  94 , m ą  zakodcz< -  d * J a g a ć  ^

S o  'ty c h  c v f r  z  o s t a t n i e g o ' ! l d zie  
„ M a łe g o  R o c z n i k a  S t a t y s t y c z -  s z c z e g o ło w  z a m a ch u  1 Je g 0  l s t ° Ł- 
n e g o "  n o d a ł e m  t y l k o  l a k o n i c z  
n e  w - Y ja s n ie n ia .

C y f r y  z  „ M a ł e g o  R o c z n i k a
S f a t y ś W c z n e g o "  s ą  d la  m n ie  
n a j b a r d z i e j  w s t r z ą s a j ą c ą  l e k 
t u r ą ,  j a k ą  z n a m .

I n n i  m a j ą  w a ż n i e j s z e  s p r a 
w y  n a  g ł o w i e .

w, zM

n y c h  in sp ira to ró w .

M e c z
P o is K z  —  W ł o d r ’

p&t-z str. 2- i
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Fikcyine bankructwo
w a r s z a w s k i e g o  R o t s z v l d a

W ła ścic ie l fa b ry k i zabaw ek me 
ta low ych  p rzy  ul. N alew k i 29, Iz
rae l R o tszy ld  dopuścił s ię  szere
gu m a ch in acyj fin a n so w ych , po
b ie ra ją c  na k re d y t od dostaw ców  
części m a teria łu  i -surowce, a n a
stępn ie o g łosił upadłość firm y . 
P asyw a firm y  w y k a za ły  ponad 60 
ty sięcy  złotych  za le g ło śc i i dłu
gów.

W ierzy cie le  u zn ali ban kructw o 
w a rsza w sk ieg o  Ttotszylda za f ik 
cy jn e  i u tw o rzy w szy  kom itet dla 
obrony sw oich  interesów  w y stą p , 
li ze sk arg ą  do p rok u rato ra  ce
lem p o cią gn ięcia  oszu sta  do od
pow iedzialn ości k arn ej.

P ostaw ion y przez proku rato ra  
w stan  oskarżenia, R otszyld  ska
zan y został w yrokiem  sądu na 
półtora roku w ięzien ia, bez za
w ieszenia.

S p rytn y  fa b ry k a n t p ra gn ąc od
w lec w ykon an ie w yroku w szedł

w kon takt z jednym  z członków  
kom itetu w ie rzy c ie li N . Ł., k tóry 
pod|ął się p o śred n ictw a za w y n a 
grodzeniem  2000 zł. P o d ługich  
targach  kom itet w ierzy cie li zgo
dził się na zaspokojen ie sw ych 
p reten syj w w ysokości 25 proc. 
zacią gn iętego  długu.

W ie rzy cie le  zrzek li się 3wych 
p reten syj przed sądem, k tóry  za
w ie s ił w ykonanie k a ry  na okres 2 
letn i. S p ła ty  długu doKonać m iał 
R otszyld  w  , k ilku  m iesięczn ych  
rata ch . K ied y  p rzyszła  p ierw sza  
rata  p łatn ości i oszu st odm ówił 
pod błahym  pretekstem  honoro
w an ia  sw oich zobow iązań, w ypro 
w aazo n y  z rów n ow agi kom itet 
w ierzy cie li sk ierow ał ponow nie 
sp raw ę przeciw ko R o tszyld o w i I 
n iefortunnem u członKowi kom ite
tu którego oskarżono o m achina 
c ję  ze szkodą d la  grupy w ie rzy 
cieli. Spraw a R otsziłda. w yw ołała

wśród kupieckich  s fe r  pom ocnej 
d zieln icy  m iasta duże poruszenie 
z u w agi na w ielką  zam ożność fa- 
brykan ta, k tóry  woli raczej pójść 
do krym inału , n iż u regu low ać 
zredukow ane do minimum długi.

T a k  w y g lą d a ją  żydow skie me- 
todv handlow e.

Polska -  Włochy 5:0
b ł y s k a ł a  i  W a ł s f i i i * s f ? i  l a i f ą

reprezentacyjny dubel. włoski!
Końcówkę swego meczu z Pal- 

mierim wygrał Hebda 6:3. Gra była 
bardzo staranna i ostrożna. Hebda 
grał na przerzut, ale przy każdej 
okazji dochodził do siatki i tu był

K o l o n i e  h o l e n d e r s k i e
pod opieką arm at brytyjskich

L O N D Y N , 24. 7. K rążą  p o głoski 
że pudpisano ta jn y  układ pom ię
dzy rządem  an gielskim  a rządem  
holenderskim . N a m ocy układu 
W.' "Brytania zobow iązała  się do 
obrony w ojskow ej kolon ij holen
derskich, w ysp Jaw y, Sum atry i 
Borneo, —  na w ypadek zagroże
n ia  h olenderskich  posiadłości 
p rzez Japonię.

H olenderskie po siad łości kolo
n ialne leżą w  n iew ielk ie j od leg
łości od potężn ej an gielsK icj bazy 
w Singapoore, A n g lia  zaś na w y
padek w ojn y musi m ieć m ożność 
z a o p a try w a n y  się w n aftę  na n a
leżących  do H olandii w yspaeh 
a rch ip e la gu  M a ia jsk ‘ego. które 
o b fitu ją  w n iezw ykle bogate zło
ża n afty .

Postulat Polaków amerykańskich
Konsulat amerykański w  Gdyni

C H IC A G O , 2-1.7. N a ostatnim  
posiedzeniu zarząd u  C en tra ln ego  
Zw iązku N arodow ego P olskiego 
postanow iono zw ró cić  się do de
p artam en tu  stanu w W aszyn g to 
nie oraz do sen atorów  i posłów  z 
w n ioskiem  utw orzen ia konsulatu  
St. Z j. w G dyni. W n iosek  um oty
w ow any został tym , że k on su laty

am erykańskie isr.nioją w daleko 
m n iejszych  portach niż G dynia, 
która je s t  obecnie n ajw iększym  
portem  i n a jw a żn ie jszą  p laców ką 
e m ig ra cy jn ą  B ałtyk u . W niosek bę 
dzie w y sian y  do polskiej rady 
m iędzy-organizacyjnej, by opow ie
d ziały  się  za nim w szy stk ie  pol
skie o rga n iza cje  w St. Z j,

K u c h a r s i f i  w  n t o k t f n t e .

Jak donosiliśm y K u ch a rsk i z a ją ł  p ierw sze m iejsce  w  biegu  8u0 
nu czas 1:3 3 ) na m ięd zyn arod ow ych  zaw odach  w  Sztokholir-e. N a 
sze zd jęc ie  p rzed staw ia  w s p a n ia ły  fin isz  K u ch arsk iego .

nie do poznania: kończy] ■ pięknie,
smecze siedziały po rogach ‘.tortu a 
nie jak zwykle na sąsiednim bc 
isku piłki nożnej. Palmieri me jesi w 
najlepszej formie tem nie mniej zw y
cięstwo i aa rrini jest ogromnym suit 
cesem Hebay.

SENSACYJNY DUBEL 
W j*erwszym secie Palmieii - ko- 

manoni rozno .ili Spycnaię i W ar
mińskiego —  psujących wszystko bez 
pardonu. W lC .uinur było 6:0.

W drugim secie już jest walka, 
Włosi, wygrywają 6:3, ale gemy się 
dłużą, piłka nonzi coraz sprawniej. 
W trzecim .secie Polać przyklejają 
się do siatki, spycnając Włocnów na 
koniec piacu. Crossy Spychały są 
najlepszej marki, Warmiński mieczu
je bezbłędnie, a jego vo1eyl_ z bab 
handu są coraz agresywniejsze. Ku 
zaziwieniu publiczności Polacy oiorą 
seta 6=3; Włosi się nie przejmują.

W 4-tym secie rozkręceni Polacy 
wykańczają Wlocnów przy siatce 
6:3. Romanoni jest najładniejszym 
chłopcem na placu, -ale i psuje naj
więcej. Stracił retleks, ustawia się fa
talnie, voleye i mecze przeciwników 
zastają go zawsze w pół placu. De
nerwuje Palmieriego, który gra coraz

, gorzej
, W  piątym secie nasi ptowadzą .1:0.
! Usłuchawszy dobrej rady Quintavalle 
i Włosi zwalniają tempo, zaczynają 
j lobovać. Spychata ma zły zwyczaj 

meczować piłkę dopiero z kozia — nie 
wykańcza w ten sposób żadnej pitki,

I przeciwnicy mają zawsze cza- się u- 
| stawić. Jest 3:3 4‘ 4. 5:5 —  emocja 

niebywała.
' Pierwszy mecz - bali psuje W ar

miński. Włosi opierają się plecami o 
tylnią siatkę i looują zapamiętale. 
Prowaazą parokrotnie, ait sookój i 
niesłychana ambicja naszych zawsze 
doprowadza do wyrównania. OsU- 
tecznie set przypada Polanom 10:8. 
Na len punkt nikt nie liczył. Była to 
największa sensacja.

NIEDOKOŃCZONY MECZ 
Hebda - Tłoczyński —  Bossi i Quin 

tavalle 7:5, 4:6, 9:7. Dubel włoski Nr. 
2 zaprezentował się niegorzej od 
pierwszego. Hebda grał b. dobrze, 
ale niepotrzebnie ciągłcmi uwagami 
peszył Tłoczyńskiego. Zwycięstwo na 
szych nie może ulegać wątpliwości. 
Cały mecz z Włochami powinniśmy 
wygrać 6:0.

Pl IBLIC.-.NuSĆ 
Jest jej koło 2000 i niesłychanie 

niesfornej. Kazaa puna Wło cha jest — 
aut, Polaka dobra. Gdyby ktoś w te
atrze tak wykrzykiwał ustawu-znit i 
bez sensu jak Wesołowski na tenisi 
zapewne zeszedlby —  z kortu '.żyli 
ze sceny. Przyjemnie jest wygiąć, ale 
uczciwie, bez nawalania jak tego We
sołowski i co mniej rozgarnięta część 
publiczności pragnie.

" 5 : 0  ’
. W niedzielę na kortach Legii za

kończono mecz Hebda — Tłoczyński, 
Bossi —  Quitavallo. Polacy wygrali 
czwartego seta w  stosunku 7:5.

Następnie Tłoczyński pokonał Ca- 
napello w stosunku 2;6- 6:4, j : l ,
6-2

W ten sposób Polska ma mecz z 
Włochami wygrany, a ostatnia gm 
nie może wn!vnaę na rezultat meczu.

(Kol.)

Su kces S z a m o t y  w  A m e ry c e

W Chełmie po jaremu
Fołksfrontowcy urzędują nada.

Kraków i Łań rut
Będą gościły królew cza a n ielskie g o

Z ostał -już ustalon y rerni.n 
p rzyjazd u  k ró lew icza  a n g ie lsk ie
g o  ks. K en tu, k tóry  przybędzie do 
P olski .1 sierp n ia  b. r.

D ostojnem u go ścio w i będzie 
to w a rzyszy ła  m ałżonka ks- M a ry
na K sią żę c a  p a ra  an g ie lska  p rzy 
byw a n a  dw a dni, n a zam ek hr 
P otockiego do Ł ań cu ta , k tó ry  
zw iedza ze w zględu na jeg o  cie
kaw y c h a ra k ter  m uzealny.

P obyt ks. K en tu  w raz z m ałżon 
ką będzie ściśle  p ryw atn y  i w pro
gram ie obok projektow an ego 
zw iedzen ia  zam ku i okolic Ł a ń c u 
ta, przewidywana- je s t  jednodnio
w y pobyt w  K rakow ie, celem  w y 
c ieczki po m ieście i jeg o  za b y t
kach.

K siążęca  para  a n gielska  p rzy 
byw a do P olski na zaproszen ie 
hr. P otockiego , którego łączą  
p rzyjazn e stosunki z członkam i 
a n g ie lsk ie j rodziny kró lew skie j. 
Podczas ostatn iego sw ego pobytu 
w  A n g lii hr. P otocki p rzy ję ty  był 
na śn iad an iu  u króla Jerzego 
V I-gc i p rzy  te j w łaśn ie  okazj 
:aprosił k sięc ia  K en tu  na sw ój 
zamek do Ł a ń cu ta . Podobne za 
p roszen ie  sk .ero w ał hr. P otocki 
w swoim  czasie  do ks. Y o rku , o- 
beenego króla  A n glii, który jed

nak nie m iał okazji w yjazdu  do 
P olski.

Wyniki gonitw
z dnia 24 lipca 1937 r.
GON. i. Land Lady wygrała goni

twę vałcovereni,
GON. 2. dyst. 2800 ni-, nag. 1.000 

zt., ploty; 1) Pamir chł. Rudzki, 2) 
Kreon (31,5), 3) Indoience (57,5), 4) 
Galahad (o;, 5 ) Knigńt (77,53- V Ągr. 
w 3  min. 20 sek., łatwo o 5 długości. 
Tot. 15,50, franc. 10,50 i 15,50.

GON. 3. dyst. 1600 ni., nagr. t.sOO 
zł.: 1) Kici, j. Balcer, 2) Harmattau
(16). Wvgri w 1 min. 39 sek. dowol
nie c 8 dług Tot. ó izł.

GON 4- Jyśf. 1 100 m., nagr. LSOO 
zł.: 1) Sart. ż. Gulyas, 2) Rr (27.5). 
3) Jid (79,5) 4; Eerdynai d (61), 5) 
Arkas (97) Waad pozostał na star
cie. Wygr. w 1 min. 7,5 sek. iatuo o 
7 dług. To) 7, franc. 5,50 i 6,50-

GON. 5, dyst. 2200 m , nagr. Gaff 
4.000 zł-: 1) Motruna ż. Gil!, 2) Ha- 
werta (31). 3) Tototte (42,5). 4) Dal
(17), 5) Nomadę (44) ygr. w 2 
win. 20 sek. łat u o o ,3 dług, Tot. 
10,50, tranc. 8,00 i 13t50-

GON. 6, d>st. 1600 m., nagr. 800 
zl.: 1) Perzetis, ż. Michalczyk, 2 ) Ja
sna (21,5) 1 Sess’ (3 4 ), 4 ) Ignis 055..5), 
5) P'irrnvera III (191.5), 0) Hassa 
(192). Wygr. w 1 min. 42 sek., łatwo 
o 3 dług. Tot. S-50- tranc, 5 , 5,5 i 5.5.

GON. 7, dyst. 2200 ni., nagr. 1.000 
z!.: 1) Dell, chł. Trepa, 2) Babinicz 
(t7), 3) Toreadore (24,5). Wygr. w 2 
min. 21 sek., łatwo o 4 dług. Tot. 
7-50.

CH EŁM . 25. 7. (te l. w ł.) . — Jak  
się. dow iadujem y o b e c n e  na te re
nie Chełm a w śród m iejscow ego 
n a u czycie lstw a  dokonyw ane są 
zm iany personelu, które o statecz
n ie będą ustalone z rozpoczęciem  
roku szkolnego

Społeczeństw o chełm skie zanie
pokojone jest- taktem , że zm iany 
te idą po lin ii u trw alen ia  na te re
nie szkół tego m iasta  p rzed staw i
cieli n au czycie lstw a z  pod znaku 
Z N P  i żydów . M ają  pozostać w 
gimr,. i.m . C zarn ieckiego w szyscy  
n au czyciele  żydzi w  liczb ie  pię
ciu, dw aj so c ja liśc i Jaw orski i 
Sarb in ow ski (ateu sz i p rop agator 
b ezbożnictw a) o raz dyr. L ipski.

W kuratorium  lubelskim  poku

tu je  dotąd tr a d y c ja  w niesiona 
tam  p rzez pam iętnego kuratora 
L ew ick ieg o . D ale j u rzęd u ją  fo łk s  
fron tow cy, osław ien i bezbożnicy 
B arch an  j A dam kiew icz.

S fe ry  rod zicie lsk ie  Chełm a, a 
za nim i cała  lu b elszczyzn a  p rzy j
m ują to jako objaw  u g ru n tow a
nia się  na tym fro n c ie  niebez
pieczn ych w p ływ ów  czerw onych

Zawodowy mistrz Polsk: w koli-, - 
stwie Henryk Szamota odniósł duży 
sukces w  zawodach w New Jersey 
(Am eryka).

Polak, startując wspólnie 7. Duńczy
kiem Andersonem wygrał we wspa
niałym stylu n i« a  Europa —  Ameryka 
w czterech seriach zwyciężając zna

ną am ir/kańską parę A'len — Ecne- 
varia. Szamo.a wygrał wszystkie swo
je biegi, uzyskując na zOO m dosko
nały czas 12 sek 

Po tym sukcesie Polak otrzynwi 
propozycje startowania w sześcto- 
dniówkach.

1 5 0  w a k ń w
ualczy o mistrzostwo Polski

W sobotę w Bielsku rozpoczęły 
się 15-te pływackie mistrzostwa Pol
ski pań . panów. Do startu stanęło 
ogółem ljńO zawodników.

a gitatorów  z Z N T, D ziw ne dopm  1 - ! 0  MISTRZOSTWO POLSKI
w dy, że m in isterstw o o św iaty  to- tpo tn. na wznak panów: 1) Karli- 
leru je  nadal takich  w yehow aw - . czck I (EKS) B20.2). 2) Machowski 
ców , klot Z: dostarczy K ju ż  d o5i a - j ( C ^ J ;? 1.22,4), 3) Kowalski (Craco- 

teczn ia w iele  dov.rod3v kontpro- ^ g|as jj Heidrich (Dąb)
m itu jących  N ależałob y w reszcie  1 :19,9, 2) Rusin (E. K. S.) 1:31, 3) 
położyć tem u kres, a nie przykia- Ii (Pogoń Lwów) 1 :22. 
dać reki do dem oralizow ania m ło
dzieży. Dom aga sie tego opinia 
publiczn a. 7

3 7 , 9 2  p r c i c
wynosi pokrycie zioteęo

W drugiej dekadzie lipca zapas 
r.lota powiększ.ył się o 1,0 .uih-, -1. 
do 425 4 miln. zT. a stan -  pieniędzy 
zagranicznych i dewiz Wzrósł o 1-0
miln. zł. dó 2S.3 miln. zł. Suma wy
korzystanych kredytów zrań, uszyła 
sie n 25.5 miln. zł. do 574.1 mmi zl.. 
przy rzym portfel wekslowy obn żył 
się o 25.9 miln. zł, do 501.1 miln. zł.

Obieg biletów bankowych —  w 
wyniku wyżej omówionych zmian —  
zmniejszył sie o 21.1 miln. zl. do 
919 1 miln. zł.

Pokrycie złotem wynosi 37.92
proc.

Stopa dyskontowa 5 proc., stopa 
od pożyczek zastawnych 6 proc.

400 m. uowolnym: t) Karliczek l 
t t .  K. S.) ó 30.7, 2) Szwarc (L.K. S.) 
5:42,2, 3) Karliczek II (E. K. S.)
5:40,9.

100 m. dowolnym pan () Krato- 
cnwilówna (AZS V ar.) 1:17, 2) Da- 
widowiczówna (Hakoali B.slsko) 
): 17,5, 3) Banaszewska (Delfin AYnr.) 
B22. - 1

200 m. klas. pań: -1) Bolówna (E. 
K. S.) 3:23,2 (nowy rekoru P oiski) 2) 
Niedobecka (T. P G.). Kudlińska 
(Unia Pozn.) 3:3s,5.

Sztafeta 4 x  10O .... pań: 1) <-.ZS 
Warszawa , -.20,2, 2) Haicoah Brtlsko 
6:21,S, 3)) Unia Pozn. 6:37.

Sztafeta 3 x  1Ó0 u- stylem zmien
nym panów: 1) EKS 3:46,2, 2) Dąb, 
3) AZS warszawa.

Skoki z tramnoliny pań: 1) Szcze
pańska (T. P G.) 70 pkt.

Skoki z wieży panów: 1) Mswrz (T, 
P. G.) 105,60 okt.. 2) Jędrysik. -1

W ogólnej punktacji prowadzi E. 
K. S. Katowice ]11 pkt.. 2) AZS War
szawa 71 pkt.. 3) Dnb 53, 4) T. P. G. 
48, 5) Hakoali Bielsko 42, 6) Unia 
Poznam 22, 7) Cracoria 1 f, 8) Pogoń 
Lwów 13.

Rada kościoła
ewangMicKiego

W zv iązku z nowa ustawą w spra
wie organizacji kościoła ewangelic
kiego ńa Śląsku wojewoda mianował 
4 nowych członków tymczas. rady 
wspomnianego kościoła, a to: E. Mi
chejdę, Swistuna, Zabyst.rzana i 
SkrzypKa. Wspomniani członkowie 
rady są Polakami.

m i m

Tajemniczy K lu b  Zapełl arzy

WARSZAWA II 
(M okoipw )

I3.(śl Trzej słynni wirtuozi w«jje- 
pertuarze kameralnym (płyty). 15.10 7.wycięstwć Sobieraja 

; żvcic kulturalne stolicy. )5 . l5 Koncert, Wilków Morskich. Poznań) w jedyn- 
' solistów. 22.00 Wiadomości sporlo- ktch. Sobieraj zajął pierwsze miejsce

w Pozcaniu
W jednej z cukierni poznańsko!); j 

liczni: odwiedzanej przez młodych i 
starych zainstalował się miib Zana!- j 
karz/. Klub ten nigdzie niezgloazony,' 
nie zarejestrowany, bez prezesa, be.: 
walnych zebrań : t. p., posiada jedyni: 
niepisany statut, który głosi, iż celem 
Klubu jest rozrywka. Członkowie tego 
tajemniczego klubu są mocno zakon- 
spirowan

Uda-.o się nam jednak po dłuższych 
obserwacjach uchwycić nazwiska wo
dzirejów Klubu, a mianow.cie są to 
panowie: Senioi Czepczyński. znany 
t upiec poznjński, Miknłajczył |ar, 
Kaczmarek, Greger Kazimierz, znany 
z. zeszytów Kręglewski, Eętrejch, mec. 
Kuleczka, Byttuer, Miedziński.

Poniedziałek, 26 lipca I937

Sedno rzeczy leży w tym, że każdy 
członek Klubu dostaje 5 zapałek, i 
wszyscy bawią się w zgadywanego. 
Kto nie zgadnie ten piąci. A potem, 
gdy wszyscy co przebrali zapłacr,, 
wówczas jeden szczęśliwy, naturalnie 
ten co nie przegrał, zabiera wszystką 
forsę i też płaci. Raczej wplata, ale 
nie do Urzędud Skarbowego a do Kas 
Organizacyj Charytatywnych. Szepczą 
nr ucho, ci dobrze zawsze poinformo
wani, że wypłacono w ten sposób róż
nym organizacjom przc.szlo 609 zl.

1 tak łącząc rozrywkę z pożytecz
ne m pomacają biednym. Czy rzecz 
nie jest godna"naśladownictwa?

22-05 Muzyką lekka (płyty

W T O R E K , 27. VII. 1937 r.
6.15 Pieśń „Kiedy ranne wstają 

7.orze‘‘. 6.18 Gimnastyka- 6.38 M uzj- 
ka (płyty). 7.00 Dziennik poranny. 
7.10 Muzyka (płyty). 11.57 Sygnał 

6.15 ..Kledv ranne wstaja zorze'*.' czasu i hejnał_ z Krakowa. 12.03 
mis Gimnastyka. 6-3* Płyty- 7.00 Dzieilmk południowy. 12..5 Sarzynka
Dziennik oraimy. 7.10 P!ytjr. 1157 orkiestra BE.O.
Sygnał czas., i hejnał z icral o .a. lu.4» M'adomosci f -spodarcze. 16.00 
12.03 Dziennik południowy. 1JJ5 //lfcl d-ia S«9|jaf>czna. 3«20 Piotr 
Walczmy z chorobami zakaźnymi —  Czajkowski: Kwartet smyczkowy es- 
pogadanka. 12-25 Płyty 12 40 Od moll. 16.50 Straszny bor -  f  eh et on
warsztatu do Warsztatu: Polscy w i- ‘ 7 ‘ -uS K mceia OrK. Milensl.-ej. li.a i
klifliarze (ze Lwowa). 15.45 Przerwa.' ^k ua na pogadanka turystyczna. 

5.40 W!adomośd gospodarcze, j6-00 IS .w  PrzegiSd aktualności fma: so
rt- sie oswaia dzikie zwierzęta —  %vo * emspouarczych. 18.10 I rog.rągp.

O  P u c ^ s p  D a v i s a
A n g l i a  -  A m e r y k a  1:1

W \\rimbicdonie rozpoczęła się w I ?ze single. Austm pokonal_ Parkera—  
sobotę rozgrywka finałowa o puchar I Pajkow skiego 6:3, 6:2, 7:5, a Budge 
D n\ra. Rozegrane zostały dwa pierw-] wygrał z Hare 15:13, 6:1, 6:2.

H a r c e r z  rfcrazaar.slsś
mistrzem Branitertsumi p? kaiakach

str za Brandenburgii. Drugie mieisce 
7ajał Niemiec Schulz, w czasie 43:49,5, 
trzecim był brzan (Czecios .) 46:1(1, 
IJrugi Polak Wierzejewski sklasjdiko 
wa' się na dalszym B#«j*cu.

\V dwójkach polska osada zajęła 
piąte miejsce.

O.ganizacja biegu bv!a doskonal: 
Lic/ttie zgromadzona Polonia oaśpi* 
t/ala hynn narodowy. Konsul gene
ralny R. P. Kruczkiewicz, towarzyszył 
zawofinikoni na motorówce.

W sobotę rozpoczęły sie na jezio
rze Tegel pod Berlinem międzynaro
dowe zawody kajakowe o mistrzo- 
stwo trzeciego okręgu (brandenbur
skiego) niemieckiego związku kajako
wego. Pierwszy dzień zawodów przy
niósł Polakom uuży sukces w postaci 

(Harc. Druż.

minie bardzo ilnej konkurencji w cza 
sie 43 :|5 sek.. zdobywając tytuł mi-

Ten co bile rekordy Nurtniego

Salntknen i Jego kiaiiara

(tm).

W "  ' MS M  a i m

Chcesz zaprenum erować A B C ?
N ic  p ro s ts z e g o  •—* te le fo n u j 8.18 .33 lu b  3.09.33, a lb o  ty ś lij  

k a rtk ę  p o c i t w a  o o d  a d re a e sa ; A le j*  Jejrp ao iu ask ie  3 a , K Ł n to r

« 4 £ G "- '

i
Jak się oswaja dzikie zwierzęta 
pogadanka dla dzieci starszy cli. 16.15 
Z mego ogródk, — Pieśni w wyko
naniu Heleny Zboinskiej - k jszkow - T, . , . .
skiej. 16-45 Mistrz wszelkich taicm- i T IlheLma ..aorta, la .lo  Recital spie
nić —  Paracels-" -  felieton ij-OO waC7'Y .y,a '-r”  Ortw^skiej - Gzptwm. 
 ̂ oncert rozr . wkowy v ,-ykonaniu 2(1.00 Koncert -ozrykwowy w wyk. 

Malej Orkiestry P. k. 17.50 Gruszka ; Małe> Ork P. R. ■
_  nógadanka. 1S-0Q Program na ju- V  pfzerwm o godz. -0.4o Dzien"i 
tro. 18.05 Melodie z amerykańskich j wieczorny  ̂ M ladom :i rolmczo. 
filmów rewiowych (pły y;,, i S.50 Po- j ^-45 Powieść muw.oita: --Wakacje

 ̂ - Audycja Wandy’* (Cz. ID rż.OO Utwory

18.45 IValce i polki Jara 1 Straussa. 
18.50 Pogadanka iktuaina. 19.00 
„Kawusia z kożuszkiem11 —  skecz

Nowy rekordzista świa‘ s w oiegu 
na ni tysięcy metrów finlandczyk 
Salminen liczy obecnie 38 lat. jest on 
ojcem pięciorga dzieci. W czasie, gdy 
Salminen przebywał na igrzyskach 
olimpijskich w Berlinie ub .roku, żftttR 
słynnego biegacza urodziła bliźnięta.

śalntinen rozpoczął uprawiać sport 
zawodniczy dopiero w wieku 23 lat. 
Stosunkowo pozno dal się poznać na 
terenie nręazynaroaowym. W r I '*54 

dobył 011 mistrzostwo Finland,. w 
biegu na 10 tysięcy metrów. W tym

samym roku w Turynie zdobył tytuł 
mistrza Europy na tym samym dy
stansie.

W roku 1036 osiągnął ou najwięk
szy sukces swego życia, zdobywając 
tytuł mistrza olimpijskiego na 10 Km-

Nowy rekord padł w bardzo silnej 
konkuiencji.

Po stoczeniu zaciętej walki w tym 
biegu, drugie miejsce zajął Lauri Leh- 
tinen w czasie 30 :15  min. Trzecim by! 
Askola —  30:3-1 2 min.

gadanka aktualna. 19.00 Audycje 
strzelecka. |9.4o O znaczeniu pływa
nia dla kobiet. "9.50 Wiadomości spor 
towe. 21-00 Wiązanka melodi Rober
ta Stolza. 21.-15 Powieść „Wakacje 
pani Wandy". 22-00 Rt ~ital fortepia
nowy Stanisława Niedzielskiego. 
22.35 Fragmenty ze suiły. 22-5u Ostat 
n:e wiadomości dzienn ka wieczorne- 

| go. Przegląd prasy i Komunikat me- 
l woroioziciny. ,

skrzypcowe Kamila Saint - Saen.ua. 
22.50 Ostatnie wiadomości dziennika 
wieczornego.

W AR SZAW A 11 
13.00 Koncert rozrywkowy. 34.06 

Muzyka na t»matv ludowych tańców 
i pieśni. 15.00 Reportaż z ży-ia 
15.15 Koncert rozrywkowy. 22.05 Mu 
zyka lekka [płyty) 23.15 M uzyka ta 
neczua.

' K c i r  u n i s t a  n
w  więzieniu sowiecKitr

7j Moskwy nadeszła wiadomość, źe kiem. ftdaió sib obu zdobyć manda 
władze sowieckie aresztowały pod ty d<> trzeciego Sejmu śląskiego. Po
zarzutem snrzrjania Trockiemu, by 
lego posła na Sejnt śląs :i —  działa
cza komunistycznego pochodzącego 
ze świętochłnwic, i mającego tam 
swoją rodzinę —  Komandora, i o- 
sadziły go w więzieniu na Łubiance. 
Swego czasu Komandor rozwijał o- 
żywioną dziaialnośc kom ur:Siyczną 
i wraa i  drugim komunistą W :eczor

rozwiązaniu. Sejmu. Komandor, któ
rego miano sądzić w Katowicach ca 
agitację wywrotową, zbiegi do N ie
miec, a po przewrocie hitlerowskim 
do Rosji Sowieckiej i obecnie spot
kał go tam los „starego boGzewi 
ka". Drugi poseł na Sejm uąski Wie
czorek odsiaduje jeszcze teraz karę 
więzienia we Wronkach
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NA OJCOWIZNĘ
P ra s a  zam ieszcza  codzień  p ra 

w ie  dro-Dne n otatk i o w y je żd zie  za 
g ra n icę  n a roooty czasow e luk na 
s ta le  coraz n o w ych  gru p  robotn i
ków  z  P olski D ziś  z Rzeszow a 
w y je żd ża  600 rolników , w czo ra j 
w y je ch a ła  g ru p a  hutn ików  do B el 
gii, prow adzi się re k ru ta c je  na 
d alsze w y ja zd y .

N ieste ty  sp ołeczeństw o in tere
su je  się u n as w c ią ż  je szcze  sp o
ram i grup, rozgryw kam i koterii, 
a  n a  praw dziw e ży c ie  n arodu, na 
zw rócen ie  u w a g i n a  te  fa k ty , któ 
re m ogą m ieć d la  n as  olbrzym ie 
zn aczen ie  n ie  m a czasu  i miejsc®

C i, którym  za leży  n a oderw aniu 
u w a g: od p ra w d ziw ej m yśli p o li
ty czn e j w iedzą o tym  doskonale, 
ja k ie  to sku tk i za  sobą pociąga.

G dy jed n a k  w  w irze  te j sm utnej 
codzien ności zdobędziem y się  na 
ch w ilę  u w a gi, żeL y za sta n o w ić  się 
ot pad krotną tana notateczką 
„600 robotników  ro ln ych  w yje ch a 
ło z  R zeszow a za g ra n icę 1* —  to 
uderzy n as pon ury paradoks tej 
s y tu a c ji:  O to  mamy w  k ra ju  tak 
w iele do zrob ien ia  w  dziedzinie 
fo r ty fik a c ji, m oto ryzacji, budow y 
dróg, m e lio rac ji i '“ 'ie iu  in n ych  
działach n aszego  ży c ia  gospodar
czego, zd aw ało b y  się  w ięc, że  po
trzeb n a nam  są  ręce  do p ia c y  A  
tym czasem  w ysycam y n ajlep szy  
n ie ra z  elem ent n a  obczyznę, gd?*ie 
grozi mu w yn aro d ow ien ie  i ciężki 
n ieraz w yzysk.

C zyz m e  n a jw a żn ie jszą  przy 
czyn ą tego  stanu je s t  za ję cie  m iej
sca  p rzez obcą i w rogą... m asę ż y 
dow ską?..

D e m a s k u j e m y  w i e l k i  k a p i t e l

J a n  u k n r w a n o  ł y s k i  k a rte lu ?
S e n s a c y j n y  m e m o r P a l  n a c z e l n e g o  t o w c S i a L t e p ®

S p ra w y  form aln e zostały  za 
łatw ione, karte l fa b ry k  ju to w ych  
rozpoczyna sw oją  działa lność.

PIFHY'SZE Kl OKl 
„POTWORKA

P ierw szym  p o ciągn ięciem  było 
oczyw iście  podwry'zszenie w szy st
k ich  cen o 20 procent, to je s t  o 
45 groszy na k ilogram ie w yrobów  
ju to w ych . P od w yżk a  ta  dai i 
skarte lizow an ym  fabrykom  oko! ) 
5 m ilionów  złotych  roczn ie do
datkow ej n ad w yżki.

D ru g ą  czyn n o ścią  było skaso
w an ie p o śred n ictw a wr handlu 
w yrobam i ju tow ym i. K to ś  m ógł
by sąd zić, że zrobiono' to dla u- 
m ożliw ien ia konsum entow i naby
cia  w yrobów  po ta ń szych  ce
nach. N ic  podobnego. M otyw em  
b yła je d jn ie  ch ęć p r ze ję ć .a  w  
sw oje ręce zysku, ja k i m ieli do
tych cza s kupcy ju to w i Skreślono 
im w szelk ie  obstalunki, ja k ie  .zło
ży li fabrykom  przed pow staniem  
k artelu , n ie d ając w zam ian za to 
nic.

Jedynie tylko firm a  lwowsiea j 
„L a n d a u  i F e in s ir g e r " , sto su jąc  
się  do rad i w skazów ek n iektó
rych m ożnych dyrektorów , o trzy 
m ała 300 ty s ię c y  zło tych  odszko
dow ania z a  skreślen ie  zam ó
wień Podobno, a kt ten zaw arto  
na sp e c ja ln e  życzen ie  delegatów  
fa b ry k  b ie lsk ich , dla których  f i r 
ma „L a n d a u  i F e in s in g e i11 do
sta rcza ła  surow iec.

N ieza leżn ie  od tego za a n g sio -

Niesłych?na „k a ra " p. starosty
W arty chłopów p rzy żydowskich

N iedaw no w e ^ s i  T a ło w icze  
(pow . S a rn y ) ktoś w y b ił szyb y  w  
żyd ow sk ich  dom ach.

M ie jsco w y sta ro sta  zareago 
w at n a ten  w yp ad ek w  n iebyw a
ły  sposęb. Oto ja k  donosi „5-ta  
ra n o " do T a ło w icz  

„amd ranem przy Dyl tt-rosti z 
^arn oraz powiatowy komendant P. 
f .  Nie mogąc dowiedzieć się od cb 'l- 
pów o aprewcaej? r  .padu, starosta 
nałożył na mieszkańców tej wti ka
rą zbiorowa w formie wart przy do
mach żydowskich. Przy Każdym do- 

żydOwsKim ustawiono 3-ch cnło- 
pdw, wartujących w noc» aż do od 
wdania11.

P an  sta ro sta  zastosow ał w ym y
ślon ą  p rzez siebie zasadę k a ry  
zb iorow ej i w  ten doraźn y spo
sób usiłow ał p rzekon ać km iotków  
o z ły ch  skutkach  antysem ityzm u. 
T e  d yktato rsk ie  zap ęd y  p. staro

d o m a c h
s ty  będą jed n ak  chyba przez od
pow iednie w łaa ze  ukrócone i p. 
sta ro sta  przekona się, że jeszcze 
o o o w iązu je  odp ow iedzialn ość je 
dnostkowa.

w ano tę firm ę w ch arakterze 
p rzed staw icie la  p rzy d zie la ją c  je j 
olbrzym i teren  d ziałan ia . A b y  
w ięc d ostać ju tę , k lien ci spod 
B aran ow icz i P iń sk a  m usieli je 
ch ać do L w ow a, do pp. L an dau i 
F ein sin g era . N ie  ma to, ja k  po
pierać „sw o ich ".

P O D W Ó JN A
KALKULACJĄ

W krótce w yb u ch ł skan dal. Nad 
m iernie w ysokie ceny, sztyw ne 
w arun ki zapłaty, o raz  u tru d n ie
n ia  w  n ab yw an iu  w yrobów , spo
w odow ały szereg  in terw en cji w 
sprawie- d ziała ln ości k arte lu  w  

M in isterstw ie  P rzem ysłu  i H an
dlu Postanow iono w ów czas zb a
d ać k a lk u la c ję  fa b ry k  ju tow ych , 
p o w ierza jąc  w yko n an ie tej czyn 
ności W a rsza w sk ie j Spółce P o
w iern iczej.

W yn ik i badań  przep row adzo
nych w  dwóch fa b r y k a c h ' w yro 
bów ju to w ych , b y ły  „ re w e la c y j
ne". O kazało się, że fa b r y k i ju 
tow e nic n ie  za ra b ia ją , a n aw et 
tra c ą  na n iektórych  gatunkach 
w orków  i p ra cu ją  tylko p rzez 
..patriotyzm ".

W  ja k i sposób uzyskano tak 
sen sacyjn a  w yn iki b ad ań ? ‘ Po 
prostu dane k a lk u lacy jn e, któfre 
dostarczono kontrolerom  w  fa b ry  
kach, obliczon e b y ły  ju ż  łączn ie  
z kosztam i u trzym an ia  kartelu , a 
h on tro ltrów  poinform ow ano, że 
są to k o szty  w łasn e fa b ry k . Po 
tym  k o szty  k arte lu  policzono po 
r a z  drugi... A  w yd atk i n a  u trzy 
m anie k arte lu  b y ły  pow ażne.

500 ZŁOTÓW KI
T rzeb a  było u regu lo w a ć ra 

chunki za w y ja zd y  do W iedn ia, za 
p race i tru d y  poniesione p rzy  or
gan izow an iu  k arte lu . I le  kto o- 
trzym al, p o zo sta je  ta jem n icą, 
wiadom o jedn ak, że k a s je r  k a rte
lu  p. R adliń ski zu ży ł c a ły  dzień 
na w y szu k iw a n ie  w  W a rsza w ie  
banknotów  500-zlotowych, gd yż 
otrzym ującym  chodziło o to, aby tą 35-850,11 zi. to „Racuunek Strat i

paczki b y ły  n iezb yt obszerne, by 
można je  było u m ieścić w „sa fe - 
sach".'

M iało to na celu  un ikn ięcie 
przelew u na P . K . O., co m ogłoby 
stan ow ić dowód dla w ład z sk ar
bow ych. K się g i k arte lu  m ilczą  
o tych  w ydatkach.

D ru g i skandal dotyczył u ja w 
nionych przez rew identów  sk a r
bowych n adużyć podatkow ych  na 
sunie około 18 tysięcy  zł. Spraw ę 
zatuszow ano gładko. To b yły  je 
dynie „n ied o cią gn ięcia ", . które 
spow odow ały, że u jaw n ion e .na
dużycia  podatkow e ' Inne - za ła t
wiono ta k  spraw nie, że „oko nie 
nie w idziało i ucho nie słysza ło ".

P rzytaczam y poniżej se n sa cy j
ny dokum ent, który  stanovu cie
kaw ą ilu stra c ję , w  ja k i sposób 
kartel u k ry w a ł sw oje zyski. Aby 
un ian ąć podakcow, ' b u ch alteria  
prow adzona b yła  w  ten sposób, 
że na papierze k a rte l w ykazyw at 
stra ty . N iech a j jed n ak  
tym m em oriał n aczeln ego b u ch al
tera  k a rte lu ;

DOKUMENT NADUŻYĆ
Prosię o spowodowanie uchwa*y 

Rady Nadzorczej • w następujących 
sprawach:

I) Rozdział kosztów administracyj
nych.

Koszty organizacyjne księgowane 
w r. 1930 wynoszą sumę złotych 
17} 250,59 gi - Takowe mogą ooci, 
żyć tok tylko 7930. lub mogą być 
rozłożone na cały czas trwania syn
dykatu, a więc na 5 lat

Proponuję, by koszty te rozłożyć 
na pięć lat, w  roku i9,?o-ym uwzględ
nić jedną piątą, to jest zł. 35-850,11 
groszy.

Uzasadnienie opiera się na logice, 
zarazem rezerwujemy sobie przez 
przeniesienie czterech piątych kosz
tów organizacyjnych na następne la
ta możność wykazania i w  następ 
nych latach przy zwiększonych oblo
tach strat celem uniknięcia podatKu 
dochodowego.

II) Czy zamtuiąć bilans na rok 1930 
ze stratą i w  jakiej wysokości!

Przyjmując, ze koszty organizacyj
ne rozłożyły się na pięć lat, czyli że 
rok 193(1 bęazie obciążony tylko kwc

Zysków11 przedstawiać się będzie na
stępująco: (tu następuje szczegółowe 
wyliczenie), z którego wynika, że po
zostaje strata okołc zł. 50o tysięcy.

Straty takiej wykazać nie możemy 
zc wzgiędu na to, ze przekracza 
znacznie połowę naszego kapitału 
zakładowego.

z drugiej strony musimy wykazać 
stratę na około 230 tys. zł., gdyż 
władze skarcowe nie uznają prawdo
podobnie jako wydatków następują
cych pozycyj 
a) koszty organizacyjne 
bl tantiemy
c) datki
d) honorarium i koszty 

męża zauiania
e) różnicy pooorów Zarzą

du i producentów mię 
dzy dopuszczalnym ma
ksimum J5 proc. wpła
conego kapńału zakla 
dowego to jest kwotą 
zl. 56.250 —  a taktycz 
nymi pooorami Zarządu 
i prokurentów w wyso
kości zl. /63.800 to zna
czy

R a z e m

35.850. U 
6B-. 013,92

o<0,M

I6.308,y5

W Ł A Ś C IW E  T R O S K I
Magistrat wileński utworzył 

referat rolny, który planuje- 
Zachęcać i kształcić miesz- 

kanców W ilna  we w zo row e j ' 
hodowli k ró linów ;

uczyć prawidłowo doić k ro -  
wy ;

założyć uprawę zió i lekar
skich;

Przeprowadzać badania nad 
hodowlą w gospodarstwach 
powyżej 2 ha.

W obec  tego w gminach wiej 
skich na wileńszczyźnie pow
staną kom ijc , które będą: 

uczyć km iotków  przecho
dzić drogi polne tylko na 
skrzyżowaniach: 

j planować skanalizowanie 
} chlew ików;

ustalą, że nic wolno w wios 
l07.s=ó,oo ftaiśF1 budować wyższych chat 
222s63,z'> nut sześciopiętrowe.

iTOponuję więc, by oilans- został j 
rnóWj 0 1 zamknięty ze stratą około 230 tysię- Z A  P K Ę D

I “i r -m f o
su, a więc zaksięgowaniem jeszcze ua ii  do godnego pr^yfęcia ks. 
w grudniu 193O r. na kontrahentów. 1tentu. A le  szosy wokoło Łan -  
strala zas okoIo 230 tys. ma być prze $ą w słanie polskich au-
ruesionu na tok nactępny. to str ad czyli nie do przebycia.

Lzasadmenle leży w  wyżej pow.e- R  R  ( bardzo lub i zwie- 
dzianym, a oprocz tego 1 w  fakcie, ze , _ , , ,
przeniesienie straty z r. 1930 na na- d ac okolicę samochodem, to -  
siępne lata, da nam możność i w  la iez hr. P o tock i  zwrócił się. do 
tacb następnych istnienia syndykatu starosty czyby się nie dało 
wy;:azvwać siraty i unikać zapłacę- c Iw ó  trochę zgrubsza popru-  
ma pocatku dochodowego. * .

Pozwalam sobie zauważyć, że gdy 11IC najb ~s~e drogi. 
byśmy bilansowali na zero. to zna- j —  Czemu nic, odpowiedział 
ery, gdybyśmy nie wykazali w  roku starosta, dam znać woiewódz-

63 tys.   podatku dochodowego, to wu, ministerstwo Lid.e^ u , ogo
jest 27,5 prezent od wyżej wykazanej wej, L iga uzyska pieniądze z 
kwoty zł. 222.363,29- |Funduszu Drogow ego , potem

(— ) Dr. Fla schr |p r z e ]ia z e
v ...W ykazyw ać s tr a ty  i  u n ik a ć , _  Aiez  Rcn lu  przyjeż-

zapłaeenia podatku dochodowe- j ; a  za ty d z ień  dwa.
go .. Rezerw u jem y sobie... m oż-j _  o 0 0 , to za prędko. P ie -  
posć wykazania i w  nas.ępnycl. jdądze otrzymam na wiosnę a 
latach p rzy  w ięk szy ch  obrotach do robot możnaby przystąpić 
strat ,celem  uniknięcia podatku j uz jesienia nrzyszłego roku, 
dochodowego11...

Tak  w ygląda w  św ietle  doku-

„Teorie Marksa w praktyce zawio
dły. Dzieje Sowietów wykazały, ie  
rozwiązanie kwestii społecznej jest 
niemożliwe bez usankcjonowania od 
powiedzialności przed Bogiem, bo 
tam, gdzie nie ma bojażni Bożej 
tam nie ma gwaiancji, że człowiek 
nie będzie ayzyskiwany przez dru
giego człowieka".

Tak piszą młodzi robotmcy chrze
ścijańscy   w odezwie wydanej do
izesz pracujących z okazji kongresu 
francuskiej młodzieży robotniczej, 

n- j • c - ł - i - . i - i -  -La Jeunesse Ouvriere Cmetienne11,
osadzie S tołow ice koło zwarej w skróceniu od pierwszych

now icz zanotow ano niezw ykły uter J O. C. _  „Żosistan, *. Kon-

1 0 0  ty s . c z ło n k ó w  J .O .C .
w a lc z y  o sD ra w ie d li o/ość s p o łe c zn ą  w e  Fra n c ji

Na m arginese ostatniego kongresu
1 0 0  T Y S  C Z Ł O N K Ó W

Walka pszczół
z bocianami

w ypadek. M ianow icie rój pszczół 
osiad ł n a  drzew ie, n a  którym  
gn ieźd ziły  się b ocian y. P ta k i rzu 
ciły s ię  na p szczoły , lecz pocięte 
sch o w a ły  się  z powrotem  do g n a  
zda W ów czas ró j rzu cił s ię  na 
gn iazdo. S ta re  b ocian y  zm uszone 
zo sta ły  do u cieczk 1, a m łode zo
s ta ły  za k łu te  n a śm ierć.

gres ,ozpoc^ąl się imponującymi uro 
czystościami i masowym zebrania- 
mi, na których panował niezwykły 
entuzjazm.

Niebywały rozwój oiganizacji J. O. 
C. wskazuje, jak wadliwą okazała 
się sugestia tych radykalnych kół do
ktrynerskich, które usiłowały od dłuż
szego już czasu wmawiać w ogół, że 
masy robotnicze „stracone są dla 
Kościoła".

S zy k a n y  w ła d z gdańskich
wobec Polskiego Czerwonego K rzy ża

G P A S S F , 25. 7. W ładze gdań 
skie odm ów iły oddziałow i P o l
skiego C zerw onego K rzyża w  
Gdańsku zezw olenia  na urządze
nie im prez dochodow ych, ja k  za 
baw y, h erb atk i itd.

Stanow isko w iad z gdańsicich 
ogran icza  m ożność p racy  P o lskie
go C zerw onego K rzyża w G dańsku, 
gd yż tylko  drogą rozm aitych  im 
prez m ogła in s ty tu c ja  ta  zdoby

w a ć środki u m o żliw iające je j 
prow adzenie sw ej ch aryta ty w n ej 
d ziałalności.

P olski C zerw on y K rzy ż  w Gdań 
sku za jm u je  się opieką n iem ow lę
tam i i dziećm i. in'nc ’J;em pom ocy 
m aterialn ej i lek arsk ie j n ajb ied 
n iejszym  spośród Polaków' gd ań 
skich i u trzym uje „K ro p lę  M le
k a " . -

Nowe oddziały
Z w i ą z k u  P o l s k i e g o

Akcja popierania polskiego stanu 
pojadani zyskuje z dnia na dzień 
coraz więcej zwolenników. Coraz to 
nowe ośr-idkl organizują Kola Zwiąż 
ku Polskiego. Oitatnio, na torenie 
Warszawskiego Okręgu Związku 
Polrkiego, obejmującego teren woje
wództw : warszawskiego, łódzkiego, 

■•-elskirjjo, białostockiego i Kresów 
Ws-hodnich. powstały nowe Oddzia
ły Związku Polskiego w Piotrkowie 
Tryb. i Gidlach.

Ogółem na terenie Okręgu Mar

mawskiągo istnieją następuje? Ko
ła W-wa O-ochot, W iea Powiśle, 
W-wa Żoliborz, Baranowicze. Brześć 
n. B_ Ciechanów, Chełm ■ uh. Gidle. 
Grodno, Grodzisk Maz., Hajnówka, 
Hrubieszów, Mińsk Maz. Mława. 
Pińek, Rawa Maz., Siedlce Piotrków 
Windawa, Wolbórz i Żychlin.

W  stadium organizacji znajdują 
się Kola w "Wilnie, Pruszkowie, Wo
łominie i w całym szeregu innych 
miejscowości.

Jak powstało J O. C. Jesienia r, 
1926 kilku młodych robuinitów na 
przedmieściach Paryża w  Clichy po
stanowiło stworzyć specjalny zwią
zek, który by poświęcił sie dziełu 
apostolstwa wyłącznie wśród mas ro
botniczych.

Inicjatywa ta wydala niezwykłe re 
zultaty, już bowiem w  lutym (928 r. 
związek „Żosistow11 liczył 3 tysiące z 
górą stowarzyszonych, wśród których 
wzrastał entuzjazm i rozmach w pra
cy organizacyjnej. W owym czasie 
również w Clichy powstaje podobna 
organizacja wśród robotniczej mło
dzieży żeńskiej. Obecnie obydwie te 
organizacje J. O. C. Uczą ponad 100 
tysięcy zrzeszonych i rozwijają oży
wioną działalność we wszystkich śro
dowiskach pracy zawodowaj, jak fa
bryki, biura, sklepy, warsztaty rze
mieślnicze, szpitale, laboratoria... Żo- 
siści wydają swoje czasopismo, które 
wychodzi w  108 tysiącach egze mpla
rzy i poza tym szereg miesięczników.

O O  C2.EGO DĄŻY 
3 .  O .  C A

.1 Do czego dążą ci młodzi orzedsta- 
wiciełe świata lobotniczego 1̂

Przede wszystkim Żośiści usiłują 
podnieść poziom pracy zawodowej 
pod względem moralnym i materiał 
nyir. A więc wśród samych siebie i 
wśród tych, z którymi bezpośrednio 
obcują, wnoszą tak ważne elementy, 
jak uczciwość zawodowa, poszano
wanie współpracowników, radość -w 
wykonywaniu pracy, sprawiedliwość 
w regulowaniu za p isy , troska o u- 
bezpieczcnie swoje własne i kolsgów

we Francji, społeczeństwo francuskie 
zaczjna przeżywać renesans wiary.

I M P O N U J Ą C Y  l e g i o n  
B O J O W N I K Ó W

Z okazji obecnego Kongresu Żosi- 
stów Ojciec św. wystosował na ręce 
kardynał? arcybiskupa Paryża Yerdier 
pjsnio, w którym nazywa związki JOG 
„imponującym legionem bojowników” 
(Une imposame legion de militanrs) 
którzy w'Obec dzisiejszych prąaów 
bezbożnego komunizmu i pogańskiego 
nacjonalizmu, uroczyście postanawi r- 
ją, że dołożą wszelkich sił, aby w ży
ciu społecznym zapanowały chrześci
jańskie zasady miłosierdzia i sprawie
dliwości . W dalszym ciągu Pius XI 
stwierdza, że praca Żosistow może 
być uważana śmiało za wzór Akcji Ka
tolickiej doskonale zastosowanej do 
czasów obecnych.

W ten sposób sprawdza się zasa
da, wypowiedziana już poprzednio 
przez Piusa XI w  encyklice „Quadra- 
gesinio” , że. „najlepszymi apostołami 
działającymi wśród robotniku.-/ mogą 
być sami robotnicy” , t. zn. ludzie zna
jący dokładnie z \vłas„ej praktyki tro
ski. potrzeby i nadzieje dzisiejszego 
tak umęczonego nieraz i wyczekujące
go lepszej doli świata pracy.

a le  wcześniej to ani rusz.

POLSCY PFSARZE
—  Ja ze wszystkimi praw

dziwymi po lsk im i pisarzanr

m entów ( p a tr z , w y że j p rzy to 
czony m em on ał dr. F la sc h n e ra ) 
argum ent w ie lk ich  k ap ita listó w , 
że karte le  mimo w ie lu  sw y c iCjestem r.a „ty", m ów ił ndoay  
u jem n ych  cech  p lą cą  dokładnie i  Sru l z- Falenicy  
pun ktualn ie podatki. , I —  N ie  może być.

N ie je s t  to z re sz tą  jed y n y  sp o-| _ ~  ^  jakże, z '. u w im em cLe -
sób i m e je s t  to  jed y n a  w in ? śmianem, Słonimskim, W i t l i -
w ie lk iego  k ap ita łu  w  sto su n ku  do nem...
n aszego  gu spudarstw a. I — A z  Brilct.nei em?

W  n astęp n ych  a rty k u ła ch  z d e - ' Skądżeż, nawet bym nir.
chciał, przecie op. z N iem ców

m askujem y in n e „ąp osob iki1! l 
„m etody p ra cy "  m agr atów  k a rte 
low ych .

Katastrofa
w  R?»m^oui!let

pochodzi. T o  nie 
lak.

czysty P o -

PRZYH.RE P Y T A N IE
„R obo tn ik "  pyta natarczy

wie i  z dokumentami w r ęku; 
Czy prawaą jest, że ks.

Pszczyński subsydjował daw- 
P A R Y Ż . 25. 7. —  W  Ram bouil- ne jy g  ?

let, rezyd en cji letn iej p rezy d en t t Naturalnie odpowiedzi „R o - 
repu b liki fra n cu sk ie j, spadł dziś botn ik " nie usłyszy. N ie  poto  
rano sam olot sportow y, k tó ry  w y- spalono archiwa. BB, by teraz 
sta rto w a ł do lotu ćw iczebn ego z rozjaśniać tajemnice jego fun -
lotn iska B illa n co u rt. P ilo t i je 
go to w a rzysz  p o n ieśli śmie.i-ć 
w skutek  poparzenia.

Z jć i i t i  O zdv:,  i
w  Bydgoszczy

W n ied zielę 25 b. m. odbył się 
w B yd g o szczy  zjazd  delegatów  
C h rze ścija ń sk ie j D em okracji. N a 
porządku dziennym  obrad f ig u r u 
ją  sp ra w y p o lityk i w e w n ę trzn e j.1

Co mw pisarz a m e r y k ^ s k ;
c roli Polaffów w  Umeryca

w sierpniowym numerze miesię
cznika amerykańskiego „The Am e
rican Magazinc11 niany jiisarz i

pod tvm względem stowam-szei idą dziennikarz. Mjilliam Scabre :k, kreśli 
ts w azaniami encykliki „()• mdrage- %y dłuższym artykule historię Polonii 
strno atvno . Pius XI już w roku 1 UBl amerykańskiej, podkreślając wielkie 
udzielił specjalnego posłuchania przj - zasługi Polaków w rozbudowie Sta- 
wodcon Żosisłńv mówiąc do mch ty- nów Zjednoczonych, 
m słowy: ,A dzisiejszych c fżkich | Auior przeprowadził szereg roz- 
czasach Ic/tolickć nnodzieź robotmcTa, mów 7. pi-zedctawicielami różnych 
stając w tak zdecydowany sposób p o , s.fer p^skich w Am eryce studiował 
stronie Kościoła, da-* pewi rę, j- 1 polskie zwyczaje i historię, zapoznał 
mię, że w  przyszłości losy rodzj iy 1 ,ję areszcie ze zónbyczami kultural- 
społeczeństwa we Francji związane 1 
będą z katolicyzmem”. |

Obecnie żosiści wywierają już oo- 
*ężnv wpływ- na cały zawodowy ro- 
totmezy ruch we I;rancji, utrzymując 
systematyczni z koniaki z pokręwng 
organizacją Clirześciiańskiei Konfede
racji Pracy” (CFTC). W  c>statn;ei 
kampanii propagandowej w 'oku bie
żącym Żosiści rozprzedali około 251/ 
tysięcy specjalnych broszur, pośwfę- 1
conych zagadnieniom katolickiej dok dosonać tran sp o lam eg o  przelotu

nymi Polski tak w Europie iak i na 
wycbodz*wic.

To pozwoliło autorowi duć czytel
nikowi amerykańskiemu pełny i pra
wdziwy obiaz cech, przymiotów i wy 
ruków pracy wychodźcy polskiego w 
Stanach Zjednoczonych. P. Seabrock 
» wielkim entuzjazmem pisze o roli 
Polaków w Ameryce, nie omieazka- 
jąc oddaw hołdu pam.ęci polskich bo 
haterów, ł.tórzy biali udział w wal
kach o wolność Stanów Ziednonzo. 
nych.

S t a n y  Z j e d n c c z o n e - S o w ^ e t y
Amerykanin poleci szlakiem Gromowa

gun P ółn ocn y 10 s ie rp n ia .b r . A ż

dusz ów. ( k o l ) .

MAŁY REZONANS
Przeciekową książkę gen. 

Kutrzeby o kampanii K i jow 
skiej zbyto m ilczeniem  lub 
zdawkowymi recenzjami. D la  
czego  —  kiedy literatura w te j  
dziedzinie jest u nas tak ubo
ga?

Gen. Kutrzeba nie jest płas
k im  pochlebcą. W ytknął n ie 
jeden błąd i  niejedną kapital
ną omyłkę w prowadzeniu  
wojny 20-go  r . W ięc  prasa ba- 
cznosciowa przeszta nad książ 
ką do porządku dziennego.

Natomiast prasę opozycyjną  
zraziły pochwały, których w 
wielu miejscach nie szczędzi 
generał. A  podnoszenie błę
dów, choć byłyby to tylko cy - 
taiy, naraziłyby gazety na kon  
f i  skaty.

I  tek czytelnicy pochłaniają  
książkę, a odgłosów, po lem ik  
nie widać. Ro to za dobre, za 
szczere dzieło, (k o l . ) .

N O W Y JO R K , 25. 7. A m ery- 
inski lotnik M attern  zam ierza

tryny.
Pomimo wytężonych ataków na ko

ściół zc sironv międ/onasodowych ży
wiołów antychrześcijańskicit, które o- 
statmo wykazały wielką aktywność

ze Stanów  Z jedn oczonych do R o
sji S ow ieckie j. O św iadczy! on 
p rasie, że zam ierza sta rto w a ć  z 
K a lifo rn ii do M oskw y przez Bic-

Nietonunna wałkn
z niedźwiedziem

M cyrku , aJf-cdo" w Chorzowie 
jeden z widzów postanowił stoczyć 
wallię z niedźwiedziem. Bez wiedzy 
cyrkowców udał się on do przegrody, 
w której znajdował się nwiązany 

ao A la sk i będzie mu tow arzyszył : ‘euźwiedź. Rozjuszony niedźwiedź 
lotn ik  R o K n s na zapasow ym  sa- P°grvzł .przeciwnika" i
moiocie z b-nz-na Podczas orze- p.dv-by &  ponu>? C5Tkowcó%, wa,ka - o- yoaczas przi ssonezyłaby się tragicznie dla me-
io u nad A ia sk ą  M attern  napełni fortunnego widza. Niedoszły pogrom
w locie bak zapasem  p aliw a. ca niedźwiedzia. Herman Kozubek.

w 6tanie ciężkim przewieziony został
" do szpitala.
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Kie ma ratunku
I ■■■ me ma ■ boi

P o n u r y  i  b o l e s r i y  o b r ? ?

p z e c z y w is te j ,  eodzierm ef. . .  i * ^ c 2 y w ^ fO a ^ i
Baroki na Annopolu. Szare i łatane 

, iniasto" nędzarzy na krańcach no
woczesnej siol-cy.

Przy droaze siedzi kobieta, nędz
na . szara, tai. cala ta dzielnica smut
ku bólu. Na policzkach niezdrowe 
rumieńce. Deszcz leje, jak z cebra, 
urzechodnia spiesząc się mijają ja. 
s zasem ktoś się obejrzy i wtuli znów 
głowę w postawiony kołnierz wyru 
dziaiej marynarki.

N I C  S I Ę  W E  S T A Ł O , , .
Zatrzymuję się. Deszcz pada z 

mniejszą Zaciekłością.
—  Niech pan zadzwoni po pogoto

wie —  ja jestem chora.
Roztrzęsione usta, zęby dzwonią 

wstrzymywane daremnym wysiłkiem, 
oczy błyszczą nienaturalnie i gorącz
kowo.

Zatrzymuje się kilka osób. Poste- 
runkowy.

—  Pani nic się nie stało, niech pa
ni idzie d j domu. Ja po pogotowie 
nie mogę dzwonić, bo to nie jest na
gły wypadek.

Interweniujemy wszyscy, tluma 
czymy, wreszcie idzie dzwonić.

—  Dlaczego pani nie w nomu?
—  Bo w „domu" —  gorzki gry 

mas —  nie ma gdzie. Byłam w c 
siodku, powiedzieli, że zapalenie płuc 
i żebym usiadła przy drodze, to po
gotowie mnie zacierze.

—  Co?!
Zaiezuza karetka
—  Panie doktorze —  do którego 

szpitaia po jedzie cnora?
— A  bo ja wiem. Będę woził oa 

szpitaia do szpitaia, wszędzie brak 
miejsc, jak nie przyjmą, odwiozę do 
domu.

—  No, ale tu jest podobno zapale
nie pnie.

Cóż robić? —  rozłożył bezra
dnie ręce. Ach! niech pan się nicze
mu me dz>'wi —  machnął ręką —  ja 
przestałem się już wielu rzeczom dzi 
wić.

—  Dwaj posługacze wprowadza
ją chorą do karetki Drobnymi ra
mion uni, okrytymi mokią, ociekają
cą strugami deszczu chustką, wstrzą
sa dreszcz. Lekarz wyjmuje bloczek, 
notuje dane, Chora odpowiada z tru
dem. __

—  Zawód męża?
—  Bez pracy, zawsze był bez pra

cy; nc czasem coś tak z-obi, to tu, 
to tam.

BOGACTWO KTÓRE 
T R W O N IM Y

—  Dzieci? ,
—  Bj to sześcioro. Czworo umailu.
—  Na co?
—  Troje na suchoty. A jedno nie- 

« iadomo z  czego — tak cherlało, 
cherlało aż i umarło.

—  Widzi nan —  zwraca się do 
mnie z ironicznym uśmiechem lekarz 
„Przyszłość narodu „Nasze bogac
two", które trwonimy... Wie pan co 
—  ciągnie dalej doktór —  bo u nas 
to może się leczyć tylko człowiek za
możny, albo wyjątkowy szczrściarz, 
ale nędzarz chory ginie bez ratunKU, 
lub czeka pomocy .v rowie przydroż
nym.

Drzwi karetki zatrzasKują się.
—  DoKąa jechać, panie domorze — 

pyta „zofei.
S  Zaczn.emy oa szpitaia Lrzen.ie 

niema Pańskiego, a notym... zoba
czymy.

Zawarczał motor, karetka ruszyła.
■i t

Widne korytarze o białej posadzce, 
białe drzwi, biała, widna sala szpital 
na. Rzęaami stoją łóżka wzdłuż 
ścian, na śroaku na wózku prymityw
nym łozku leży chory, za salą na ko
rytarzu tez na wozkacn -—  chorzy.

Prz epe,nieme.
Stajemy przy numerze ?1. Twarz 

chorego zołto-biała. Oczy zapadłe, 
l atrzę na tabliczkę wisząca naa łóż
kiem „b. rolnik, lat 56“ - Pod tym 
krzywa temperatury, odnotowane za
biegi.

—  Wczoraj wieczorem, ciężka ope
racja —  informuje rmie znajomy le
karz. Chodźmy, opowiem panu.

Wychodzimy na korytarz. Na za
troskanym czole lekarza zjawia się 
głębuća bruzda, ściągnięte łuki brwi 
zaaja się mówić, ni to bólem, ni zdzi
wieniem.

N IE  M i  RATUNKU
Rokowanie beznadziejne, bo chory 

jest człowiekiem biednym.
—  Jak to?
—  Tak. Chory jest wykrwiony, 

trzeba transfuzji krwi i to zaraz, a 
szoital na to nie ma, kontyngent bez
płatnych krwiodawców już się w y
czerpał —  znowu ten sam ruch, pe- 
ien bezradności, co u tamtego lęka 
rza z karetki.

—  A Lbezpieczalnia?
—  Nie przysługuje.
—  A czpieka Społeczna?
—  Nie ma na in.
—  No, ale jakiś ratunek musi byc 

przecież.
—  Nie, nie ma. Chory jest... Skaza

ny na śmierć.
—  /» rodzina? Przecież ma kogoś.
—  Nie, nir ma. Miał awócn sy

nów, stracił ich w 20 roku na fron
cie. Chłopcy trzynasto - i czternasto
letni.

— Ja pokryję KOSzt transiuzji. Pro
szę dzwonić, panie doktorze, po 
krwiodawcę

—  Tak. Atoże pan zapłaci tez temu

chłopcu z amputowana nogą, a na 
górze na sali są trzy kobiety konają 
ce z powodu upływu krwi —  matki 
kilkorga drobnych dzieci? .... w gło
sie lekarza brzmi jakaś bolesna iro
nia.

—  Ja płacę za tego ojca dwóch sy
nów, którzy zginęli.

Idziemy do telefonu. Krwiodawca 
z grupą A, krwi natychmiast —  w y 
daje polecenie jekarz.

Czarna słuchawka zaw.sła znów 
nieiuchomo na widełkach.

—  W tej cnwili będzie. Siostro 
proszę przygotować do transfuzji.

N A  SAt.t  
OPERACY IN EJ

Na salę operacyjną- błyszczącą ni
kłem i bielą wwożą chorego. Leka
rze myją się długo, starannie. Piaseł 
w klepsydrze zawieszonej nad u- 
mywałnią przesypu ie się wolno, zia
renkami, mierząc czas mycia rąk —  
a może i ostatnich chwil chorego... U 
sufitu wielka, okrągia lampa - reflek
tor rzuca jasne światło na chorego.

Przychodź-’ młody, może dwudzie
stoletni mężczyzna: Student - krwio 
daw ca Kiadć go na stole operacyj
nym, przykrywają serwetami. Obok, 
podsuwają wózek z chorym.

Na białym żelaznym stoliku, nakry
tym szpitainą ijęrwetą, leżą obok sie

bie dwie ręce —  jedna żółto - 
o chudym wiotkim ramieniu.

szara,
druga,

młoda, silna, z grającymi pod skórą 
mięśniami.

Ostatnie przygotowania.

TRANSFUZJA...
W orzegub ręki krwiodawcy wgłe 

bir się wprawną dtowią prowadzona 
duza igła. Koniec ostrożnie szuka ży
ły —  nakłuwa ją ’.—  u końca oustej 
wewnątrz igły ukazuje się najpierw 
niewielka, potem nieco większa kro
pla żywej czerwonej krwi.

Teraz lekarz szuka żyły u chorego. 
Chore tkanki, chora żyła, —  trudno 
trafić... Na czoło lekarza występują 
drobne kropelki jiotu.

J;st
Zakładają strzykawkę, tłok powoli 

idzie ku górze, strzykawka wypełnia 
się zdrową krwią.

Pełna.
Zamknięto kranik ze strony krwio

dawcy, otwiera się drugie ujście ze 
strzykawki do żyły chorego.

I znowu powoli opróżnia się szkla
ny cylinder, iącząt życiodajną krew...

I tak wciąż —  -:toś głośr.„ liczy 
ilość strzykawek, wypełnionych 
krwią, ktoś chrząknął i znowu c!sza.

W skupieniu ratuje się życ:e ludz
kie, wartość nieskończenie wielką.

W WITKOWSKI.

P o d  o s t r y m  k ą t e m

N ie z w y k ł y  w y p a d e k  w  szkockim  za m k u

śmierć czyha w grobowach feraom.i
Ofiary Tulenkamena czy przypadek?

Diitimiki* angielskie doniosły nie- | znaczący przypadek pociągnął za [wała niewątpliwie na zmnrejszertie
- ■ ■ odporności wewnętrzne łudzi, kto-dawno o dziwnym i sensacyjnym tak

cie, który wydarzył się w szkockim 
zamku lorda Seton

sobą nieoczekiwane następstwa.
Gdy wychodził z Sanktuarium e- 

gipskiego grobowca poczuł nagle 
dotkliwe ukąszenie nr policzku. Wie
czorem tegoż dnia ból w rym miej- 

nieznosnie.
Pewnej nocy lorda zbudził brzęk 

tłuczonego szkła, tak silny jakbv ,v , —  t  ~ dokuczać ma 
sąsiednich pokojach wyiedaW  wszy- . ^  ^  kiej W  krótkim
stkie szyby. Okazało się, ze pękł tył- I na; miej.̂ cu v.kąMenia powsrU
ko*z niewiadomych przyczyn s-Ala . M  C2teiech chirurgów przepro-
ny klosz w salonie, pod kter^m J ^  g r a c j e .  Mimo t  lord Car-

" * * * ■ "  I r I T . ™ w . z 8 S  t y E.d » .
potym sir Carter

tu kość jeonego z 
Kość strzaskana była na drobniut
kie kawałeczki, a  żelazna podstawa

Kiedy potym sir Carter sam ot
worzył sarkofag i po otwarciu czte ■

na której była umieszczona, wygięła rech mmier z marmuru, i iłcta uj-
sie w niewytłumaczony sposób. irzał mumię TutenKamena, n? perga-

! minowej tvra*-zy faraona, po cdjęciu
Z E M S T A  F A R A O N Ó W  z niej złotej mąski, oanalazł bliznę,

iw  tym samym miejscu i taką s ima,
Znowu ożvły więc wszys *ue opo- [ jak blizna, którą miał na swej twa-

wieśei o ofiarach zemsty faraoni v, rzy  jor(j Carwammn po operacji.
mszczących się na śmiałkach, któizy i . . . . .
(cdarli się w  głąb piiamid Przy- ! Od tej pory rosnąc zaczęła lista p-
pomn:ano znoivu głośna w - swoim fiar faraonów. Wkrótce po Carwar-
czasie historię lorda *Carwarvona, vonie zmarł jego sekretarz Dick
który w  towarzystwie sir H. Carte- (Bethell, ąrchebjog francuski Benedi-
ra dokonywał paszukiwaf w gruL >vc- te, Wioch Mario asanova.
cu Tulenkamena: ' 1 "• ‘ Egiptolog Eyelyii V liite  od

T , r, , chwili, kiedy odwiedził otwarty gro-Lord Carwaruon wierzył w prze- , . ’, . , • . - - ■ j  . , • - bowiec, wpadł nagle w stan silnegosądy i sam kiedyś Oświadczy d zień -, - Va(. ^ 6rf  Gclńm%ud -
rakarzom, iz najmenezp-eczmejs. są J  rd-.ruchomo, m e c z ą c  do
ci a faraonow, którzy w eszli kiedy- ,  niezrozum: ałe słowa. Wresz-
od wiary swoich przoikowu Do ta  s a m o b ó jc o , zostawia-

“ Uleżał w pierwsrjrm okresie kt6„ym pisał. „^ 0lę um-
swego panowania Tutenkam fi. [rżeć, niż znosić męczarnie, które nie 

Sir Carter- przeciwstawiał się o-j dają mi spokoju...". Żona profesora 
stro wszelkim przesądom. P izystę- jNewberry, która zaczęła zmieniać 
pował do badrii z zimnym spokojem, podszewkę pod całunem, okrywaia- 
przedsiębiorąc wszelkie środki o- cym sarkofag, umarła, nie dokoń

czywszy swej roboty.
W ciągu dwóch lat, po

strożności przed niebezpieczeństwa
mi, które zdaniem jego mogą czy
hać w głębinach piramid. Przed roz
poczęciem badań wietrzono grobo
wiec, by usunąć szkodliwe dla zdro
wia gazy, zgromadzone tam przez 
stulecia przy badaniach używał 
szczelnych rękawiczek.

PONURA LISTA 
OFIAR

A jednak . Śmierć przerwała po
szukiwania lorda Carwarcon w dniu, 
w którym dostał się on do trzeciej i 
ostatniej sali, gdzie spoczywał sarko
fag Tiitenkamena. Drobny i nic nie

odkryciu
lorda Carwaryona, szesnastu -dzien
nikarzy, w  tym  siedmiu Francuzów, 
zmarło, po odwiedzeniu grobowca 
W szyscy konserwatorzy, dozorcy, ro- 
botnieyi którzy w  muzeun, egipskim 
Kairu, musieli przy p,acach swych 
dotykać się przedmiotów -pochodzą
cych z Doliny Królów, umierali je
den po drugim w ten czy inny spo
sób.

A Carter? I ci, którzy, zwiedziw
szy ponury grobowiec nie zg ‘neli ta
jemniczą śmiercią?

Ponura atmosfera sugestii wply-

rzy w  czasie prac wokoło grobowca 
ulegali chorobom czy wypadkom, 
które m ogły nie mieć nic wspólnego 
z tymi pracami, lub były  wynikiem 
jakichś nieostrożności. Z drugiej 
strony, w  każdym wypadku- śmiei- 
ci chciano doszukać się tajemniczych 
przyczyn.

C a^er i  inni przeżyli „niebezpiecz
ne" badana. Być może dlatego, że 
trzeźwość umysłu i opanowane ner
wy zapewniły mu najlepszą ochrorw 
przed tajemniczą „zemstą farao
nów".

PEWNE RZECZY
O b u d z i ł e m  .się u> n i e d z i e l ę  

r a n o  z l a n y  z i m n y m  p o t e m , 
s z c z ę k a j ą c  z ę b a m i  z  p r z e r a ż e 
n ia .  z m o r d o w a n y  j a k  p o  n a j 
c i ę ż s z e j  f i z y c z n e j  p ra c y . . .

M i a ł e m  se n .
Snito m i się, żc wezwany 

przed groźne oblicze redakryj 
nego szefa usłyszałem naj
pierw polecenie:

—  O t r z y m u j e  p a n  o d p o w i e 
d z i a l n e  z u c la m e .  N a p i s z e  p a n ,  
w e d ł u g  r c l a c y j  n a s z e g o  w y 
s ł a n n i k a  o s ta t n i e  w i a d o m o ś c i  
o z a m a c h u . .. O b s z e r n i e  i  s z c z e 
g ó ł o w o  —  a le  t a k , a b y  n ie  u -  
j a w n i ć ,  b i o ń  B o z c ,  la jr  i n n i e y  
ś l e d z t w a  R o z u m i e  p a n .

T a k  j e s i  —  r z e k ł e m  s h i ż b i -  
ś c i e :

P o  g ł ę b o k i m  n a m y ś l e  r o z p o  
c z ą ł c m  d y k t o w a ć  w i a d o m o ś ć '

„P e w n e g o  d n i a  p e w i e n  c z ło  
l i n e k  w s i a d ł  n a  p e w i e n  ś r o d e k  
l o k o m o c j i  i  u d a ł  s ię  d o  p e w n e  
go  m i a s t a ,  s k ą d  u ż y w a  j a r  i n 
n e g o  ś r o d k a  l o k o m o c j i  p o j e 
c h a ł  d o  p e w n e g o  m ia s ta ,  
gcłzic z n a l a z ł  s ię  o p e w n e j  p o 
r z e  cln ia".

„ Z a p e w n e  u ż y w a j ą c  z n o w u  
p e w n y c h  ś r o d k ó w  l o k o m o c j i  
w y j e c h a ł  d o  p e w n e j  m i e j s c o 
w o ś c i  p o d m ie j s k i e j } .  g d z i e  
p r z y  f u r t c e  p e w n e j  p o s e s j i  
u m i  i śc i ł  p e w i e n  p r z e d m i o t ,  w  
p e w n y m  c e lu " .

„ P c u u ic  w y d a r z e n i s ,  k t ó r e  
n a s t ą p i ł o  n a s t ę p n i e ,  s p o w o d o 
w a ło ,  ż e  n i e b a w e m  d o  p e w 
n e j  m i e j s c o w o ś c i  p o d m i e j 
s k i e j  p r z y j e c h a l i  p e w n i  p a n o 
w ie  r o z p o c z y n a j ą c  p e w n e  k r e  
k i  d la  u s i d l e n i a  p e w n y c h  o k r  
l i c z n o ś e i  p e w n e g o  w y d a r z e 
n ia " .

„ P e w n e  d a n e  w s k a z u j ą ,  żc  
p e w n e  i n f o r m a c j e  p e w n e j  p ro  
s y  o d n o ś n i e  p e w n e g o  w y d a r z c  
n ia ,  p e w n i e  p r z y t a c z a j ą c e  p c w  
n e  o k o l i c z n o ś c i  są  z a p e w n e  
n ie ś c i s ł e " .

S k o ń c z y ł e m .
O d y .  l a k  s k o n s t r u o w a n ą  

w i a d o m o ś ć  z a n i o s ł e m  s z e f o w i  
—  n a c z e l n y  p o  p r z e c z y t a n i u  
o d e z w a ł  sir. p o n u r y m  i  z g r y 
ź l i w y m  t o n e m :

—  T o  n i e s ł y c h a n e !  P a n  ź l e  
s k o i i c z y ,  p a n  w i e  co  to  j e s t :  
k o d e k s  k a r n y ,  w i ę z i e n i e .  B u 
t y  r k i , m i e j s c e  o d o s o b n i e n i a —  
to  k r y m i n a ł  p o  p r o s t u  —  p r z e  
c ic z  to  j e s l  u j a w n i e n i e  k a p i t a ł  
n y c h  t a j e m n i c  ś l e d z t w a ! !

J  a k i e ?
—  J a k ł o  —  p r z e c i e ż  s a m e  

p  c w  n  e r z e c z y  p o d a j e  p a n  
d o  w i a d o m o ś c i  p u b l i c z n e j .

D r ż ą c y  i p r z e r a ż o n y  w y s z e 
d ł e m  z  g a b in e tu .

-X- **
J a k  d o b r z e ,  ż c  lo  b y ł  t y l k o  

se n .
I K S .

Kcwą wyprawą oa AntarMytfą
p r z y g o to w u j Hubert W.lkins

Znakomity badacz polarny Hubert 
Wilkins znany m. in. z ostatnich 
nieudanych prób dotarcia do biegu
na północnego w łodzi podwoanej- 
przygołowutje obecnie wyprawę do 
Antarktydy.

Zamierza on dotrzeć do Enderby, 
wybrzeża kontynentu Antarktydy 
pod 66 st. szer. płd., odkrytego już

nego. Znakomity lotnik Eielson zao
fiarował Wilkinsowi swoją współpra 
cę, zamierzając zrobić z zatoki wielo- 
ryDiej (na zacn. wybrzeżu A fryki 
pid.) większy lot nad kontynentem 
Antarktydy.

Wilkins bawi obecnie w Balesund 
w Nomve„ii, gdzie wynajął statek 
„W yatt Zarp" na którym odbędzie

w r. 1831, lecz dotychczas niezbada- swą jiodroż polarną.

B e  u d a  d ł u g o ś c i  7 ®  c m
przyniosła nieszczęście jej pnsiidiczowi

IV kopenhaskich kołach towarzy
skich znany był powszechnie z powo-

W n ied zielę spuszczono na w odę w T rie śc ie  w  obdcftłiści kru la  
Ita lii W ik tora  E m an uela  n ow y w łoski okręl wojenny ,,V ittore Ve- 
neto". N a  naszym  zd jęciu  „ Y it to r e  trcneto‘‘ n a ch w ilę  przed p rze
cięciem  lin, u trzym u ją cych  okręt w  doku.

du swej olbrzymiej brody emeryto
wany profesor gimnazjalny Eilarsen 
Emerytowany piofesor chlubił się z 
posiadania przepięknej brody o dłu
gości 79 cm.

Sędziwy profesor wyjeżdżał zwj 
kle rano na spacer, używając jak x 
każdy Duńczyk najtańszego środka ) 
lokomocji —  roweru. Pewnego diua 
profesorowi zdarzył sin przykry w j 
padek. Wskutek pośpiesznej jazdy i 
pochylania się nad kierownicą w  
szprychy przedniego koła wkleszczy- 
ła się długa patriarchalna broda pro
fesora W jednym momencie profe
sor znalazł się na ziemi a in. ba 
dziej pociągał za włosy, tym dalej 
wkręcała się broda między szprychy. 
Jęczącemu ze strasznego bólu pro
fesorowo odcięto brodę, aoy za
pobiec dalszemu cierpieniu. Po tym 
incydencie, o Którym dziś mówią sze

roko w Kopenhadze, oświadczył pro
fesor swym znajomym, że zdradza 
niewierny rower i nabywa sobie ma 
łe miniaturowe anto, które mu za
pewni większy snokcj.

Film
o A m e lii  F a r h a rt

L O S  A N G E L E S . 25- 7. Znany 
tw órca scen ariu szy  film ow ych  
John Smith przedłożył jednej z 
wytwmrni w H ollyw ood scenariusz' 
film ow y osn uty na tle b oh ater
skich p rzeżyć  zagin ion ej lotn iczki 
am erykańskiej, A m elii E arh a  ’t.

HEIMA WESTENBERGER
BWZNSłl

4 6 l

m a t .

u r n ®  m m
B »  «  TO  K I ż  Ś  C

K jó r e g o s < d ii ia ,  k i e d y  w e  t r o j k ę  w y b r a ł '  s ię  p o  o b i e d z i e  n a  
k r o t k ą  p r z e c h a d z k ę ,  a  S y b i l l a  w r ó c i ł a  p o  c i e p ł y  s z a l  d o  d o 
m u , A l e k s a n d e r  o d e z w a ł  s ię  s z e p t e m  d o  K a r in .

—  C z y  n ie  m o g ł a b y ś  m i  p r z e p i s a ć  j a k i c h  k r o p l i  —  s e r c e  
t a k  m i c o  n o c  w a l i ,  - ja k  z w a r i o w a n e .

K a r i n  p o p a t r z y ł a  n a  n ie g o  p r z e s t r a s z o n a .
—  C z y  c z u j e s z  s ię  z n ó w  g o r z e j ?  C ó ż  j.n c i  m o g ę  t a k  n a  

p o c z e k a n i u  p r z e p i s a ć ?  T r z e b a  b y  z m i e r z y ć  c i ś n ie n ie  k r w i  
i p o t y m .. .

U lh T c h  n i e c i e r p l i w i e  w s t r z ą s n ą ł  r a n r o n a m i .
—  N a  c o  to  m i e r z e n i e ,  p o t r z e b u j ę  c z e g o ś , ż e b y m  m ó g ł  

s p a ć .  K a r i n  c h w i l ę  z a s t a n a w i a  s ię ,  c z y  m o ż e  d a ć  m u  B r o s e -  
d a n u , S y b i l l a  b y  n a w e t  n ic  z a u w a ż }  ł a  te g o , a  m o ż e  t r o c h ę  
b r u m u ? . . .  W r e s z c i e  o d z y w a  s i ę :

—  L e p i e j  z j e d ź  j u t r o  d o  B o ż e n ,  id ź  d o  d o k t o r a ,  n ic  m o g ę  
n ic  t u t a j  f u s z e r o w a ć .

—  A  c o  p o w i e m  S y  b i l l i  ?
—  Ż e  m u s is z  b y ć  w  b a n k u . . .  s z y b k o  o d p o w i a d a  K a r i n  —  

i ś m i e j e  s ię  d o  S y b i l l i ,  k t ó r a  w y c h o d z i  z  d o m u .
—  G o t o w e ?  —  C h o d ź m y . z a t y m .
I d ą  k u  s ło ń c u ,  w l o k ą c  s ie  p o m a ł u  i c o  c h w i l a  p r z y s t a j ą c  

b y  p o d z i w i a ć  w i d o k i .  K a r i n  i d z ie  p o d  r ę k ę ,  s t a r a  s ie  r o z m a 
w i a ć  w e s o ło .  K t o  i n n y ,  b a r d z i e j  s p o s t r z e g a w c z y ,  b y ł  b \  w y-, 

c z u ł  c a ł ą  s z t u c z n o ś ć  te j  w e s o ł o ś ć : .  ‘

A l e  S y b i l l a  n ic  n ie  s p o s t r z e g a .  N a w e t  k i e d y  A l e k s a n d e r  
p r z y  k o l a c j i ,  n ie  p a t r z ą c  n a  n ią ,  p o m r u k u j e ,  ż e  b ę d z i e  m u s i a ł  
j e c h a ć  j u t r o  d o  B o ż e n  d o  b a n k u ,  p y t a  p r z y m i l a j ą c  s ię  c z y  
n ie  w e ź m i e  j ą  i  K a r i n  z e  s o b ą  —  t a k  s ię  t a m  c u d o w n i e  r o b i  
s p r a w u n k i ,  a  K a r i n  m i a ł a  s o b ie  k u p i ć  b a w e ł n ę ,  k a p e l u s z  o d  
s ł o ń c a ,  k r e m .. .

K a r i n  j e d n a k  p r o t e s t u j e  z  r ó w n y m  z a p a ł e m ,  j a k  U l l r i c h .  
N i e c h  s o b ie  A l e k s a n d e r  s a m  j e d z i e ,  ta m  w  d o le  t a k  g o r ą c o ,  
ż e  n ie  o p ła c i  s ię  z j e ż d ż a r  p o  te  d r o b ia z g i .

S y b i l l a  j e s t  t r o c h ę  z d z i w i o n a  c z e m u  K a r in  la k  s ię  z a 
c z e r w i e n i ł a .  n ie  o d z y w a  s ię  j e d n a k  a n i  s ł ó w k i e m .

Z a l y m  A l e k s a n d e r  p o j e c h a ł  s a n i  d o  B o ż e n .

W  p o łu d n i e  t e g o  s a m e g o  d n ia  s i e d z i  K a r i n  p o  o b ie d z ie  
z  S y b i t lą  n a  b a lK o n ie .  C u d o w n y ,  c i e p ł y ,  b e z w  ie tr z n >  d z ie ń , 
ś n i e g i e m  p o k r y t e  s z c z y t y  b ł y s z c z ą  w  s ło ń c u ,  ł ą k i  i s n i ą ^ j a k  
a k s a m i t ,  w  o g r o d z i e  k w i t n ą  j u ż  w iś n i e ,

—  J a k  tu  c u d o w n i e  —  o d z y w a  s ię  S y b i l l a  —  j a k  w  b a j c e !
W  le j  c h w i l i  w ł a ś n i e  o t w i e r a j ą  s ię  d r z w i  i s ł u ż ą c y  p r z y 

n o s i  l i s t  e x p r e s s . . .  z  B e r l i n a  d o  S y b i l l i
—  Z  p e w n o ś c i ą  m a ł y  c h o r y  —  m ó w i  S y b i l l a  b l a a a ,  j a k  

k r e d a  i  d r ż ą c y m i  r ę k a m i  r o z r y w a  l i s t .  A l e  w i a d o m o ś ć  n ie  d o 
t y c z y  s y n k a .  M a t k a  S y b i l l i  d o s t a ł a  z a p a l e n i a  p łu c .  B y ł o b y  l e 
p i e j ,  p i s z e  p i e l ę g n i a r k a ,  ż e b y  p a n i  b e z z w ł o c z n i e  z e c h c i a ł a  
p r z y j e c h a ć . . .

S y b i l l a  w  j e d n e j  c h w i l i  m a  p o d  o c z w m a  c z a r n e  c ie n ie .

— - P a t r z  —  m ó w i  c ic h o  —  n ie  z d a r z y ł o  s ie  j e s z c z e  w  m o 
im  ż y c i u ,  ż e b y m  m i a ł a  p r z y j e m n o ś ć  n i c z \ m  n ie  z e p s u t ą .  
M u s z ę  j e c h a ć ,  n a j l e p i e j  z a r a z  j u t r o  r a n o .

P o t y m  z b o l e s n y m  u ś m i e c h e m  d o d a j e .

—  J a k  to  d o b r z e ,  ż e  ty  tu  je s t e ś  K a r i n .  I n a c z e j  A l e k s a n 
d e r  n a  p e w n o  o d j e c h a ł  b y  z e  m n ą . T a k  j e d n a k ,  j e ż e l i  n u t  t r o 
c h ę  p r z e m ó w i m y  d o  - r o z u m u , z o s t a n ie .  J a k  m y ś l i s z ?

J a k i ś  n a g ł y  p r z e s t r a c h  o g a r n i a  K a r i n .  C z y ż  o n a  n a  s e r io  
ta k  m y ś l i ?> C z y z  0 n a  n ie  z d a je  ^ o b ic  s p r a w y ,  c z y m  o b a r c z a

K a r i n ,  z o s t a w i a j ą c  j ą  s a m ą  z A l e k s a n d r e m .  K a r i n  o u e j m u j c  
r a m i e n i e m  S y b i l l ę ,  s w o j ą  c h ł o p i ę c ą  g ł ó w k ę  d e l i k a t n i e  o p i e 
r a  n a  j e j  j e d w a b n y c h  w ł o s a c h  i z  c a ł ą  s ł o d y c z ą  a  s t a n o w c z o 
ś c i ą  o d z y w a  ,s ię .

—  N ie  b ę d z i e m y  m u  p r z e m a w ia ć  d o  r o z u m u  k o c h a n ie .  
Z n a j d u j ę ,  ż e  j e g o  m i e js c e  j e s t  p r z y  t o b ie  w  t y c h  c i ę ż k i c h  
d n i a c h ,  j a k i e  c i ę  c z e k a j ą .  T o  t a k i e  p r o s t e  i n a t u r a l n e .  S a 
d z ą c  p o  l i ś c ie  —  c z e k a j ą  c ię  n a p r a w d ę  c i ę ż k i e  p r z e j ś c i a ,  
m u s i s z  się. z  t y m  l i c z y u .

S y b i l l a  n ie  o d p o w i a d a ,  s i e d z i  z e  z w i e s z o n ą  g ł o w ą ,  l i s t  
le ż y  n a  k o l a n a c h ,  a  k o p e r t a  c h w i e j e  s ie  w  j e j  w ą s k i c h ,  
d r o b n y c h  r ę k a c h .

—  W s z y s t k o  c o  n a j c i ę ż s z e  t r z e b a  s a m e m u  w  s o m e  p r z e 
t r a w i ć  —  o d z y w a  s ię  n a g le  p o d n o s z ą c  o c z y  n a  K a r i n  —  o d  
c z a s u ,  j a k  j e s t e m  p o d  o p ie k ą  W i n k l e r a ,  d a m  s o b ie  z  t y m  r a 
d ę . W i n k l e r  t a k  m n ie  u o d p o r m ł  n a  p r z e c i w n o ś c i  ż y c i o w e  —  
w i e s z  —  o  w i e l e  b a r d z i e j  n iż  to  s ię  w y d a j e . . .  I  d la t e g o . . .  n ie  
K a r in ,  n ie  m a s z  r a c j i . . .  l e p ie j  b ę d z ie  j e ż e l i  O l e k  tu  z o s t a n ie .  
J e ż e l i  m a m  b y ć  s z c z e r ą ,  lo  w p r o s t  ż y c z ę  s o b ie  te g o .

—  A l e ż  S y b i i l o !  ,

—  T a k ,  n a p r a w d ę .  A  m o ż e  to  d la t e g o ,  ż e  t a k a  j e s t e m  
s z c z ę ś l i w a ,  ż e  w  k o ń c u  d b a  t r o c h ę  o s i c m c .  Z n a m  g o  d o b r z e ,  
j e ż e l i  i r y t u j e  s ię  lu b  p r z e ż y w a  j a k i e ś  w z r u s z e n i e  o d b i j a  s ię  
lo  o d  r a z u  n a  j e g o  z d r o w i u .  N ie  k i w a j  g ł o w ą ,  b o  ta K  j^ s t. 
1 n ik t  o p r ó c z  c ie b ie  n ie  m o ż e  g o  p o w s t r z y m a ć  o d  te g o .

—  N i k t ,  t y l k o  j a ?  N ie  r ó b  t a k i c h  g ł u p i c h  ż a r t ó w  S y b i i l o !

—  T o  n ie  s ą  ż a d n e  ż a r t y ,  K a r i n .  M o g ła m  to  t u t a j  c o  d z ie ń  
o b s e r w o w a ć .  M a s z  n a  n ie g o  j a k i ś  m a g n e t y c z n y  w p ły w  N ie  
u m ie m  t e g o  i n a c z e j  w w r a z ić .  I g d y b y m  n ie  w y o b r a ż a ł a  s o 
b ie ,  ż e  m y , to  j e s t  A le k s  i j a  w  g r u n c i e  d o s k o ją a le  d o  s ie b ie  
j e s t e ś m y  d o b r a n i ,  to  b y m  p o w i e d z i a ł a :  ty  je s t e ś  k o b i e t ą ,
z k t ó r ą  p o w i n ie n  b y ł  s ie  o ż e n ić .  N o , p o m y ś l . . .  K a r i n ,  m ó w i ę  
t a k ie  r z e c z }  i n ie  j e s t e m  a n i  t r o c h ę  z a z d r o s n a .

(U .  c. YiJ.
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Zuchwały napad w śródmiescru
Z r a b o w a n o  3 0  t y s ;  z l o t v c h

D ziś  A n n y  M a t k i  il/. 
J u l r o  ś w .  A a ta l i i  M

W sobotę o godz. 9-ej lokatorzy Grabowską napadł*. znienacka 2-ch 
domu przy ul. Vi areckiej 9 zaalar- rabusiów. “
mowani zostali krzykami kobiety. Na Jeden uderzył Graoowską tępym 
klatce scliOdo łc j  II piętra na idącą narzęaziem w gtowę, wskutek czego 
z biura komisowego domu handlu napadnięta została oszołomiona, 
cukrem urzędniczkę, 26-letn.'ą Irenę Tymczasem drugi napastnik wyrwał

P ó ł  m i P o n a  z ł .  p o w ó d z t w a
v/ procesie o katastrofę luy torpedy

Z b i t a  l u d o i i r a  u a r & m s n j
w  C i e c h o c i n k u

TEATR WIELKI: .Nieczynny.
TEATR NARODOWY: „M aż z 

grzeczności" z Jerzym Les: czynskim 
i Lubieńską.

TE a TR PGLSKJ Świetna komedia 
„Papa1' Łjjl!avet‘a j de plers< z K 
Junoszą - więpowskim w roli tytuło
wej.

TEATR M AŁY: Nieczynny
TEATR L E lN I: o  godz. 8 „Król 

w lóczęgow” .
TEATR ATENEOM: „Zazdrość i 

medycyna"
TEATR NOWY: Nieczynny.
i'E ’ TR MALICKIEJ: ..Świt, Dzień 

i Noc” z Malicką i Wojteckim.

Do Sądu O kręgow ego w W ar
szaw ie w p łyn ęły  pow ództw a od 
osób poszkodow anych w k a tastro 
fie  L u x  torpedy pod C zęstocho
w ą  w m arcu r. b. W ielu  p asaże
rów  odniosło w tedy ciężkie rany, 
M. in. w płynęła skarga dyrektora 
banku z C zęstochow y na sumę 
1EO.OOO zlotycli.

A d w . F ran io  z

ży o 150.0D9 zł. oaszkodow ania 
oraz inny pos:kod:vv m ; p rze b y 
w a ją c y  dotych czas na k u ra cji za
g ra n icą  żąda 2 0 0 .0 0 0  odszkodowa 
nia. W n ajb liższy  en dniach w y 
znaczone zostaną term iny tych 
procesów-

W sp raw ie k a ta stro fy  toczą się 1 nych czeków 
oddzielne dochodzenia karne skie- j Zaznaczyć należy, że Grabowska 
row ane przeciw ko m aszyn iście dość często wpłacała i podnosiła więk-

teczkę, zawierającą 3 czeki na PKO. 
na sumę 30.870 zł. Oraz większa ilość 
plomb ołow’anych przeznaczonych do 
plombowania worków. “

Po aokonanru zuchwałego napadu i 
rabunku, sprawcy zanim Grabowska 
wszczęła alarm, najspokojniej wyszli, 
Niezwłocznie pc zuchwałym napadzie 
zawiadomiono policję Wkrótce przy
byli przedstawiciele u-zędu śledczego 
którzy poddał* szczegółowemu bada
niu Grabowską. Sądząc z podanego 
rysopisu, policja jest już na tropie 
sprawców napadu.

Jednocześnie przewieziono do urzę 
du sleaczego pracownicę domową 
biura, jako poszlakowuną o pośredni 
udział w napadzie. Rabusie nie zdołali 
podjąć z PKO gotówki ze zrabowa-

Do CicchocinKa przyjechała z wi 
zytą do swej ciotki, właściciela! jed
nego t  pensjonatów, Joan Ackier, 
pierwsza żona zmarłego przed kilku 
laty aktora filmowego Rudolfa Ya- 
lentino. Joan Ackier jest obecnie 
skromną sratystką w jednej z w y
twórni filmowych w Hollywood j za
rabia około 500 zł. miesięcznie.

M roku 192? posiadała ona 3 mi
liony dolarów, «dvż zmarły mą i jej 
byl w tym czasie u szczytu swej ka
riery i zarabiał krociowe sumy. —  
Jako szczegół charakterystyczny za
znaczyć należy, iż druga żona Yalet 
tino. Natasza Rainbowa, odziedzi
czyła pq swym mężu spadek w w y
sokości... 1  dolara,

Z y . g w s ł  i  h a i u g g E i r z  ś u u l i r
oszuKał Skaro Państwa na 1 0O tys. z ł .

WIELKI SUKCES „P A P Y ”
Z JUNOSZĄ - STĘPOWSKIM 

W POLKIM

Wznowiona świeżo czarująca, we- 
j sola kameaia znakomitej spółki autor- 
’ skiej Flprsa i Caillavet‘a „Papa” 

ściąga co w ieczór do Teatru Polskie- 
_ go bardzo liczną puDliczność, z zapa- 

T .  . . SĄó* „Koietia" z L. S zcze-, lem oklaskującą świetnego w ron ty
tułowej K, Junoszę - Stępowskicgo 
oraz doskonałych w rolach ważniej
szych: J. Woskowskiego, Z. Naitff- 
ncczną, L. W ysocką, j. Piciielskiego i 
J. Krzewińskiego.

torpedy oraz przeciw ko zw rotni- 
tzem u.

sze sumy z PKO o czym niewątpliwie 
rabusie byli dobrze poiiuormowatti.

KATOW ICE, 25.7. (Tel. wl.). W ła
dze SKaroowe wpadły tu osiatnio na 
trop ■* ielkich nadużyć finansowych 
popełnianych przez bogatego hanula 
rza bydłem zyde Owsieja Szteinitza.

Bliższe badania wykazały, że Stei- 
nitz trudnił się na wielką skale han
dlem trzodą chlewną oez świadectwa 
przemysłowego, nie prowadząc ksiąg 
i nie opłacając podatków. Ułatwiał 
to sobie w ten sposób, iż unikał w y
stawiania rachunków odbiorcom, a w 
razie żądania z ich strony raciinnku 
wy»i«wiał go w imieniu hodowców 
od których trzodę nabywał.

STEFAN FIBKH AL. JEROZOLIMSKIE 7 Poleca: KOSZULE, KRAW  ̂ TY, U  PE 
LUSZE - P Ł A S Z C Z E ceny zmzon c

pańska i I. Svmem

W TARCZYNIE
za p re n u m e ro w a ć  „A  B C ”  m ożna 

u p. W en d y (k iosk  na p rz y sta n k u  

P K P-).

WYzCWl W LUBLINIE

W y n i k i  g o n i t w
x  c ' n i f  2 4 . 7  3 7  r .

K r o n i k a  p r o w i n c j o n a l n a
K R A K Ó W

DEMONSTRACJA
W Pszczj nic miało s.ę odbyć po

siedzenie komisji kwalifikacyjnej w 
sprawie klasyfikacji gruntów w Pa
włowicach. Rolnicy z Pawłowic 
skarżyli się, że poprzednia klasyfika
cja Dyla dla nich krzywdząca i posta
nowili na obecne posiedzenie ' przy
być osobiście. Zjechało do Pszczyny 
150 rolników. Komisja klasyfikacyjna 
oświadczyła demonstrantom, że spra
wa zostanie załatwiona przez komisję 
na miejscu po obejrzeniu gruntów. 
Demonstranci w spokoju rozeszli się 
do domów.

WYCIECZK A Z  HOLANDII 
Do Krakowa przybyła własnym au

tobusem wycieczka holenderska zło
żona- z kilkunastu osób. Jest to

Gon. 1. Dyst. 1800 mtr. Nagroda 
500 zl. 1) „Izis 11“ (j. Jankiewicz),
tot. zw. 30.50 zl., fr. 12 zl., 2) „Ba- 
killa” (ż. Szyszko), tot. fr. 8 zł., 3) 
„Chrobry” (ż. Olejnik).

Gon. 2. Z plotami. Dyst. 2400 mtr. 
Nagroda 900 zł. 1 ) „Humbert” , tot. 
zv .v ,ll zL  fr. 7 zl., 2) „Daga” (j. 
G łowa:ki), to*, fr. 6.50 zl., 3) „R y
wal”  (i. Końezal). ,

Gon. 3. Dyst 1800 mtr. Nagroda 
500 zł. 1) ,.1 dmii] ‘ (ż. Jankiewicz), 
tot. zw. Ti zl., tot fr. 28.50 zł., 2) 
„Dałipari” (ż. Janusik). tot. fr. 16 
zł., 3) „Igor” (j. Bogobowiez).

ł AUJIcl L lumuilctai II USUU. JCM iu JUŻ
iruga z kolei wycieczka holenderska, 

Gon. 4. Z przeszkodami. Dyst. 4800 j a przybyć ma jeszcze kilka, 
mtr. Nagroda „Ziemi H ubickiej” !
1500 zł. Jeźdźcy Panowie. 1) „Pipek” iL łC W iS  N Cl

JUBILEUSZ SIÓSTR ELŻBIETANEK
(c) W bieżącym roku mija 55  jat, 

jak osiedliły się w Ostrowie Siostry 
Elżbietanni. Dzialamosc swą najpierw 
rozpoczęty pielęgnując chorycn po 
domach, b później w roku 18 '% ją roz
szerzyły, przyjmując do siebie sieroty 
i biedne dzieci na wychowanie, co 
byio zaczątkiem Sierocińca.

Poświęcenia dokonał ks. biskup B11- 
kraba w obecności wojewody- poles
kiego de 'iramecourl, licznych przed
stawicieli władz evwilnveh -oraz K. 
O. P

Władze skarbowe nie miały Stci- 
nitza w swojej ewidencji, dopiero na 
ślad jego natrafiły przy przegląda
niu wykazów do podatku obrotowego 
żydowskiej firmy rzeźnickiej Char
lotte Nebel w Katowicach.

Stein it za znali dobrze producenci 
trzody na Wileńszczyźnie skąd pro
wadził handel trzodą, odstawiając ją  
wagonowo w olbrzymich ilościach.

Straty skarbu Państwa są bardzo 
wielkie, sięgają 100  tysięcy złotych. 
Tym większe są nadużycia, iż trwa
ją od wielu lat.

Raz po raz wychodzą na jaw na
dużycia 1 oszustwa handlarzy żydow
skich wobec Skarbu Państwa. A ile 
takicn żydowskich oszustów niewy- 
krytyeh nadal szukają polskie wła
dze skarbowe?

Wlaśdwela Truskawka
Zmarł w Drohobyczu przeżywszy 

lat 6p właściciel Truskawea, Raj
mund Jarosz, 4-krotny prezydent 
miasta, prezes Związku Uzdiowisk 
Polskich i b marszałek powiatu.

Za ścia w Żyrardowie
W  Żyrardow ie doszło do za jść  

an tyżydow skich . P ow ybijan o ka-
7- TARGÓW WOLY.n SKICH

Wołyński przemysł ludowy trady- 
.cyjjiie zajmuje jedno z honorowych im ieniam i szyby w kilkun astu  ży- 

Żaklad obecnie jest w.eikim cDbro- miejeć na odbywającycli^się w Rów- dow skich domach oraz pobito'
k ilka  osób. Porządek przyw róci-

W PŁOŃSKU
zap retro w ero T ' :iA M>r m ożna 

u p. E d w a rd a  śm ie ta n o w s k ie g o  

Ul P le - 1 ’ 1

(p. Rostworowski), tot. zw. 12.5J) zł. 
tot. fr. 6.50 zł., 2) „Turla” (p. Mi
klaszewski), tot. U  zl.

Gon. 5. Dy sL 2400 mtr. Nagroda
900 zł. 1) „Monolit”  (j. Polakowski),
tot. 11.50 zl., tot. fi 7.50 zl., ,2) 
„Herszt" (j. Rutkowski), tot. fr. l i  
zl., 3) ..Manilla" (j. Kozaczuk).

Gon. 6 . Dyst. 1800 mtr. Nagroda |
700 zl. 1) ,Pantyr” (j Matuszewski), j
tot. zw, 57 zl., tot. f i . 15.50 zl„ 2) j 
„Eleazar” (j. Bardygula), tot. fr. i 
29.50 zi., 3) „Misiurka” (j. Lewan- j 
dowski).

Gon. 7. Dyst, 1800 mtr.

JUBILEUSZ KAPŁANA "
Ks. Stanisław Kulik z Lubli pov> 

Krosno obchodzi 25 b. m. jubileusz 
50-lecia kapłaństwa. W związku z po
wyższym spodziewany ‘ jest wielki 
zjdza z bliższych i tUfszych okolic 
Małopolski.

LUBLIN
EKŚPORTACJA ZWŁOK 

Ś P. HENRYK A Br.RTR.t MA 
(w,). Zwłoki ś. p. Henryka Bertra- 

ma, który popełni) (jak donosiliś
my) samobójstwo na tle kłopotów ti- 

I nansowych, w dniu, wyznaczonym 
Nagrodo ‘ na zajęcie sklepu, zostały przewiezio- 

800 zł. 1) „Picpuz” (z Szyszko), tot. j ne do' Żyrardowa, skąd zmarły po- 
zw. 8,50 zł., tot fr  6.50 zl., 2) „Bej- j Chodził. Tani też zostanie pochowany.

Ś. p. Henryk Bertram byt wicepre'

dziejstwem dla miasta. Utrzymuje bo- nem Targach Wotyńsk Tkaniny regio 
wiem nietylko kilkadziesiąt dzieci, ale nalne zakwitają tutaj cala tęczą 
pielęgnuje w domach prywatnych set- baru, naiwny prynjifyw j bezwiedny 
wi chorych. Po za tym ubogim i bied- artyzm _ ludowy pociągają oczy. 
nyrn rozdaje ialmużne. Wielka^ ilość eksp ortów  z dzieuzi-

Drtigi dom Sióstr Elżbietanek /.naj- ny wiejskiego przemysłu regionalne- 
duje się w szpitalu powiatowym. Ró\. - go na Targac-h Wołyńskich (ilość: 
nież Siostry Elżbietanki znajdują sie tych eksponatów dochodziła w r. ub 
w Domu św . Wincentego i w Przy- do 3 tysięcy) zapełnia specjalny pa- 
tulku dla Starców przy ul. Zdunów- wiłon, gdzie często można podziwiać 
skiej. j dobór kolorów- i delikatność wvkona-
77 A  T l f l & f  C I f A  |nia tkanin z kuronkami i haftami
n n l l U ł l l w c i w  j rzepych kombinacji kolorów kili-
2VD PRACOWNIKIEM „k tiR O V  ” mów z wełny niebarwionej, wzory 

Jeden z Czytelników nadsyła nam wstążkowe kipmów krzemienieckich, 
następujące uwagi ’ siNikojny, prosty artyzm derek i sr-

Czv siusznym jest, abv firma „Ko- kien n-o-relskieh. T Ł-goro-zne ósme 
rona”, Radomsko, Piać i-go  Maja 10 Targi Wołyńskie które, odbędą się 
zatrudniała żyda? Iw okre»,e od 12  do 26 września r. b„

rut“ (ż. Bogobowicz) tot, .Tr P zl., 3) 
Sulejman” (j Matuszewski)

żyda?
Aron Cukierman jiracnje jako ak

wizytor i szumnie głosi, że jest re
prezentantem „Korony” . Czy mało 
mamy bezrobotnych Poi.ików?

Dziwne, że wdaścicie! „Korony” 
nad tym się nie zastanawia. Czas naj
wyższy rozstać się z Aronem i przy- 
ją~ bezrobotnego Polaka.

S T A N I S Ł A W Ó W
WYST kWA 

PRZEMYSŁU LUDOWEGO
Staraniem komisji klimatycznej w 

jaremczu urządzona zostali bar-

zgromadzą 1 zademonstrują dorobek 
swego przemysłu ludowego.

ła policja

B ie c z e  o g n is t e
ukazały się na n>eb e

IV inowroclawiu zauważono nie
zwykłe zjawisko na niebie. Mianowi
cie miegaaj w godzinach wieczor
nych, uojawić się miała na niebie 
rzęsista smuga świetlna. Zjawisko to 
obserwowano przez pół godziny. 7. 
innych okolic, z Takościa kolo Żnina 
donoszą, że miano tam widzieć \v 
tym samym mniej więcej czasie na 
ni?bi j dwa wielkie miecze czerwono- 
fioletowe, a wśród nich ognisty siup. 
Zjawiska te wywołały wśród ludno
ści tutejszej ogromne wrażenip

R t e k o m y
wyłudził, 30.000 zł.

Ofiarą pomysłowego oszusta padło 
bi-iro sprzedaży placów i domow 
„Ekspedycja”.

Pr^ed tygodniem do wspomnianego

h O Z N E

WENTYLATORY dek-tn-rme. 
■róifazowe, o- 

frrdośrmgtowe nrace dla tflb-
rylc. cnaerni, k n. sal nubliranych 1 fJ. 
W ytwórnia S NasiotKm 7 ^  
tel. d.ńP-50.

ARTYKUŁY SPORTOWE

\ ł/ ViC'S m,ęd lyner. óoko- 
W ta Polski zwyciężyły 

rowery w  składzie 4-ch 
— (Moczulski, WNniewski. Urbiniak, 
Wandorj, dzięki lekkie1 i dobrej 'u,, 
dowie rowerów fabryki St. R',b°wski, 
Leszno 2d.

K U P N O . S P R Z E H A ^
p^upifii^ipill np

-  „ M cE.yny do p:sarna
J jB a A i • * Torpedo, podróżne.

biurowe: arytmometry
Thaies: duży wybór ma 

szyn okazyjnych. Sprzedaż —  Kupno 
—■ Remonty. Maczunder, 51arszał- 
kowska 83 tel. 700-0t.

T a n k  wysyłamy loco Wari zawa 
c.kd  jasny lipcowy 1.70 za 1 kg., 

od tuO kg wiśnie, morele, mert 25.50, j 
s»k: na cukrze i bez: wiśniowy 0.75 
i l*3s malinowy 1 .15 i 1.75 litr. Przy 
zamówieniu 50 proc. zaliczki. Ze10- 
szeni Brodalko —  Sienkiewiczówka 
k Łucka.

esent stowarzyszenia kupców’ w Lu- dzo starannie wystawa przemysłu lu- j biura zgłosił się pewien ksiądz. Poda- 
blinie oraz rade? Izby Przemysłowo - dowego, namiątek starodawnych prze jąc sic zĄ „wikarego” ks. Bobińskiego. 
Handlowej. j mysio huculskiego oraz kndeetwa oświadczył, że ma do sprzedania 3U0

MIĘSO PODROŻAŁO huculskiego. Na uwagę zasługuje bo- morgów ziemi pod Warszawą.
(w.). W starostwie powiatowym w ."My zbiór pisanek oraz świetne wy- ( Rzekomi ksiądz oświadczył, że ma 

Gansolinie odbyła się komereiicja z r°hy ceramiczne wytwórni Gilów- ( brata w Paryżu, który ciężko zaeho- 
przedstaw icielami masarzy i członka- sniej w Jaremczu. J rowa! i ziiajduje się bez środków na
mi komisji cennikowej, podczas któ- WYCIECZKA MIĘDZYNARODOWA leczenie. Te okoliczności skłaniają go 
rej uznano konieczność podwyższenia Międzynarodowa wycieczka geobo- natychmiastowej sprzedaży ziemi 
cen na wyroby masarskie do J6 proc. taniczna bawiła W Stanisławowie; rnoeby za potowę i.artości. 
w . związk ze znaczną zwyżką cen wycieczka ta została zorganizowana Właściciele biura zainteresowani tak 
na trzodę hlewną. Obecna cena trzo- przez .Międzynarod iwą Stację Oco- _ korzystną tranzakcją, nfiiTi się z „księ- 
d\ chlewnej w powiecie garwonń- botaniczną w Montpellier v,rc P r a n e jd ż e m ” do M awia, gdzie wskazał im 
■skini dochodzi do | 25 zl. z.i kilo. ; . _ .  j tereny rzekomo stanowiące jego włn-

NOWA DROGA ’ Ś f Ł A i ł K  • sność. Tu p,rz£clst.iwicićje Biura po
(w.). Zostały już rozpoczęte prace POGRZEB HARCERZA —  PILOTA spisaniu odpowiedniej umowy —  wrę- 

tecliniczne r,aJ budową drogi bitej \\T Pawłowie odbyt się manifestu "żyli „księdzu” tytułem zaliczki 30 
J.uu/W Lubelski —  Nisno. cy.iny pogrzeb tragicznie zmarłego tysięcy zl.

Wojewódzkie Biuro Funduszu P:a- harcerza, pilota szybowcowego Paw-
cy przydzieliło do wymieniony di ro- la Czekały. W pogrzebie wzięło u-

Ug, a  1 1 , modelowania szvc,a w tu - 1 ;,ljt bezrobotnych. Szosa zostanie dziai okoio 3.000 ludzi ora-/, przedsta- 
^ R O J U  S  użyfku publicznego z koń- wicicle władz nafterskich i LO Pr u
Ireny Piesko Nowogrodzuc 26. sto- Października r. b.

f t B r i l j ę A | r  i meble ogrodowe 
r f i n  1 4 1 '1 -L  rakiety tenisowe. 
Sprzęt i ub-'ory do wszystkich spor
tów. Stefan Stefański lasna i2 naprze, 
ciw Filharmonii.

KAUKA I WYCHOWANIE
m m  m nm  w w  m 9 o w w m m m i

sują dla Czytelniczek ABC specjał 
ne ulgi. Zapisy codziennie.

. SPRAWA SZKOŁY W BEŁŻYCACH w i r  n o

i ("•)• v  'V0!m dzasi? na lamacn ZJAZD PARTYZANTÓW  Z 1920 R.
j naszego pisma hyta obszernie omó-

Gdy po trzech dniach znaleziono na

bywców . z którymi udano się na miej
sce do Wawra, wyjaśniło się że wska
zane przez rzekomego księdza tereny, 
należą do Tomasza Wciicy. który o 
istnieniu księdza Bobińskiego nigdy 
nie siyszal.

W piątej; jeden z wlaskicieii biura 
p. Suski, przechodząc Nowym świa
tem spostrzegł eleganckiego przechod
nia, w którym poznał rzekomego księ
dza w „cywilu”.

Przy pcmocv policjanta oszusta a- 
resztowaiW Okazał się nim znany po
licji aferzysta Dominik Porczyński. —  
Vó mieszkaniu aferzysty przv ul. Bu
gaj 12, znaleziono sutannę oraz 27000 
zl., wyłudzonych od pośredników .

PODRÓŻUJ SAMOLOTOM

K r o n i k a  p o z n a ń s k a

P O S A D Y  Z & O F 9 A  R n  U f A M F  ’ wioną sprawa anormalnjch stosun- "  N'esw-ieżu odby* się zjazd pai 
S U M A R O W A 9 I  Ł  K-1 ^ u lc y c h  w szkole w BMży- G o n tó w  z r. 1926. którzy w okol,- 

cacji, gdzie kierownikowi Wiśniew- ca<̂ \ ^egielna i żoiaNwa o-
skiemu zarzucano demoralizowanie i o d zie j, j»o\y. ln^swiesk^po xaataxo- 
uaklariauic do bezbożnictwa dzieci. vvali oddziały wojsk bolszewickich,

do wycotama się z

1bUrtt „ a  1 C “m m : 27 S tifO SyTl
ja k  otrzyn.ac prace? żwrócić się do 

J  Administracji „ABC” , Warszi wa 
Al. Jerozolimskie 3a. Ogłoszenia ? po
szukiwaniu i zaofiarowaniu pracy za 
mieszczamy z ustępstwem 60 prot 
W wypadkach uzasadnionymi bezpi, 
tnie.

M E B L E

Obecnie dowiadujemy się, że dopie- j.m’JszaJ.Łtc J® , ,  . ..
ro teraz Inspektor Lubelski zdecydo- Ntoswiejią. Gddz.at partyzan o? p.o- 
wal sie na przeniesienie ji) Wiśniew- wa(izlt akejy na tyłach bolsz.e-

ŻARÓWKIj gwaran
towane

oświetleniowe , specjal- 
ne po cenach najniż 
szych dostarcza na tele
foniczne zapouzebowa- 

nie PolsŁ- e ^ o yn rcw ie  fa ró w k c  ■ 
era K róiew sK a i .  czynne do godzi.

5.86-96
M * U m A Ł ^ U D O W L * l «  

8ET0R0WNIA GOŁKÓW
Warszawa, Solec 23. tel. 9^9.74) 
Pły+y. Krawężniki, kręgi. Lary. Słu
py. Traild. Wazony. Kule Misld-Eo- 
rytka ściekowe Cęgi.-1., Pustaki, O- 
Kiodzen:a beł onrwfc penie, ażurowe. 
Tarasy, Osadniki, Basen £i K p.

a .A.) O K A Ł J A - M t B L I
Firma chrześcijańska „J. UIlśżKUM- 
SKI” Plac Trzech Krzyży 12 — No
wy Świat 39. — Pierwsze „ródło!
—  Własna wytwórnia! — Pokoje 
komplety od 800 do 1500 zl. Gabinety
— Stołowe — Sypialnie — Kluby — 
Pokoje —  uniwersalne — kombino
wane. Pojedyncze sztuk,. — Dogod
ne rozpłaty — Bezpłatne porady. — 
Projekty „W nętrz" N0W7  świat 39 
Plac Trzech K rzyży 12.

V  A U L V  V  * ŁÓŻKA — FOTELE - 
r t P n f e l  I ł.O Ż K \ od 75 zt. Roz
kładane. higieniczne, gwarantowane 
Tapczam' leniwce. Genv msUe. Brac
ka 19 (sklep).

M r p j  C stylowe —  nowoczesne: 
1 I Ł u L L  Sypialnie, Stołowe, Gabi
nety gotowe I na zamówienia poleca 
/ .  Lcrczewski i S-ka, Mazowiecka 10. 
Specjalny dział wykwintnych mebli 
tąpigerskrchi

skiego i Bednarza —  jego godnego "''ekiel,, _ 
konpana. Nic natomiasi nie słychać o 1 i!a" i (3wn!:l bioni. 
decyzji władz w sprawie dwóch ży
dówek, oozostajacych nadal w bei- 
życkiej szkole.

aż dn odparcia bolszewików

LWÓW
OCENA STRAT ROLNICTWA

Powiaty Malopoi^fti Środkowej ob
jeżdża specjalna komisja dla badania 
rozmiarów klęski posuchy, która da
ta się we znaki tegorocznym zbio-

KŁF/SKA M S /Y C 1
Komuriikuią o pojawieniu się 

mszycy w dużych iloś uich TÓwr.ież 
w powiatach: wileńskim i nowo
grodzkim. Szkodniki ataku.ią przede 
wszystkim rpśliny strączkowe, w 
pici-wszym rzędzie groch i peluszkę.

D7/1 ALAŁN O ść I TT MIN f) W 
U szeregi: mieszkańców wsi: Do-

tyniany, Mieżonele oraz }toktv-’e w
roni. Na terenach pias, cz_vstycli szko- po"-, święeiańskim władze oezpie-

czeiistwa p-zęprowadzily rewizji 
Zakwestionowano szcr°g książek i 
druków litewskich, sprowadzonych

dy wynoszą do 4o proc. normalnych 
zbiorów.

ZGINĘŁA UCZENNICA 
Uczennica szkub teclimcznei F.u- n-ie.legttajjdę z Łitwv. 

genia Jachmiowicz otrzymay szy zlą - 
notę i bojąc się ojca, skorzystawszy z 

' ’ domowników uciekta z

KINA
APOLLO: „Amerykańska awan

tura” .
C 1RSO: „Tajemnica Czarnego Po- 

Uoju”
GLORTA: AY blasku słońca” .
GW IAZDA: ,.Braterstwo Krwi” . 
M ETROPOLIS: Dziś: '„W esoły 

Donżuan” ; od niedzieli: „^Burzliwa 
młodość” .
OŚWIATOWE T. C. L.: „Pan z

inilionami”
RFNAlSSANCt:. „Diabły dzikiego 

Zachodu", „Amerykańskie awantu
ry".

SŁONCE: „Maroko” .
SFINKS: „Mały buntownik” .

ŚWIT: „Nicpoń”,
TĘGZ.A - Łazarz, „Świecznik 

Królewski” .
1 ĘCZA - W tda: „Ostatnie dni 

Pompei” .
1

nieobecności 
domu

O S T R Ó W
Z TLATRU OSTROWSKIEGO ............

(c) Teatr Wielkopolski w Ostror 10 terj j ' 
pod nową dyrekcją Zrzeszenia Arty
stów Scen Polskich już. przystąpi! dc W O Ł Y Ń  
prac przygotowawczych nad otwar
ciem sezonu na rok 1937 3S> Celem za
angażowania nowego zespołu, wyje
chał obecnie p 'zewoduicząc, . T S P ,  1 
kierownik artystyczny p. Micczyn?ki 
do Warszawy, Nowy sezon rozpgcz- 

i nie sie 1  aniem l  września b. r.

W ILSONA:
REGI I.ACJA PLACU KATEDRAL- ŚWIĘTO PUŁKOWE

NEGO . W Bnlszym ciągu uroczystości pul-
W Wiln'e na pi. Katedralnym roz- ku artylerii ciężkiej w Poznaniu od

poczęły się wst-ępjie nrace regniacyj- prawdone zostało w Bit drusku na po- 
ne. Robotnicy przystanki do usuwa- ligonie uroczyste nabożeństwo z ka
ma drzen- przy skwerku, które zo
staną zasadzone przy ul 1 sstpj Ba-

NOM Y K O fśdóŁ  
W Ai iklaszewiczacn o 4 km. od 

Tianicy sowieckiej odbyło się uro
czyste poświęcenie r.owowy budowa
nego murowanego kościoła j/od wez- 
wiiiieni Najświętszej Mary' Panny

zaniom po czym prezydent miasta 
Więckoynski wręczył dowódcy puiku 
jako podarek miasta, srebrna trąbkę. 

: Z kolei nastąpiło yięczenie odznak 
i honorowych pułku szeregów, osobi
stości, m. in. dowódcy korpusu gen. 
Knoll - Kownackiemu.

• PRZYBYCIE UC70NEGO 
Z WIEDNIA 

Du Poznania przybyt cclim wspoi- 
P j& i nąnjkuwej S próf. .Uniwersytetu

POzn-ttitskiegO ) ’ctuiam’, kierowni
kiem /akiadu śzczcgóiowej Hodowli 
Zwierząt, dr. Robert Scluiltze z Wie
dnia. Pooyt uczonego austrjackiego 
potrwa kilka tygodni.

TAJEMNICZE ZAGINIĘCIE
- Do policji poznańskiej wpłynęło 

wczoraj doniesienie, że przed tygod-’ 
niem wyszła ze swego domu Stani
sław. n Michałowska, zabierając zc so
bą 22.000 zl. w banknotach 500-zlo- 
towych i dotychczas nie wróciła. Za
giniona liczy lat są i cierpiała ostat
nie na bóle giowe. / aniepokojony 
tak długim brakiem wiadomości mąż, 
zgłosi i do poiicji dopiero obecnie o 
zaginięciu.
FPIDEMIA DURU BRZUSZNEGO

W pow. wrzesińskim szerzy się epi
demia duru brzusznego. W lecznicy 
powiatowej we Wrześni przebywa 

Wiedeń— Londyn", i obecnie okoio 30 osob Ttorych na 
' dnr. Trzy osoby dot1 cliczas zntarlo. 

Vi ladze sanitarne wydaiy już odpo
wiednie z-ar.:nclzen:-n, celem zw atcza- 
nia epidemii.

W YJAZD FAAIGRANTÓW ‘
Dnia 24 b. m. wyjechał z Pozna

nia pierwszy transport robotników 
zakontraktowanych ’ do pracy górni- 
czycit przez Btigijską Komisję Re
krutacyjną. Do Beigii odjechało trze
ma specjalnymi pociągami I2O0 osób. 
Równocześnie trzy inne pociągi w y
wiozły z Poznania emigrantów, któ
rzy byli w  Polsce na wakacjach, a 
którzy stale mieszkają w Belgii, we 
Francji i Luksemburgu.



A B C  -  K  O W I N Y  C O D Z I E N N E  -  S t r .

U  piciBSqdz€! (flk o  l l a  p lc ilc d zy
d z i a ł a ł  z a m a c h o w i e c  z e  Ś w i d r ó w  M a ł y c h
Płatka nie p r z e  ę ta  A m ie re  ą  s i ^ a

„W ieczór W a rsza w sk i"  przyno
si szereg  ciekaw ych  in fo rm acyj 
d otyczących  osoby zam achow ca, 
jeg o  rod zin y i okoliczności po
p rzed za jących  bezpośiednio za
m ach. In fo rm acje  te uzyskane 
zo sta ły  na p ro w in cji w  m iejscu 
za m i.S ik a n ia  zam achow ca, a u 
d zielili ich jeg o  sąsiedzi, a czę
ściow o rodzina.

Zam achow iec pocnodzi ze w si. 
O jc ie c  jego posiada n iew ielką  za 
grodę o pow ierzchn i 10 moi gów 
ziem i w łasn ej oraz 20 m orgów 
przyzn an ych  mu z p a rce la c ji je d 
nego i  m ajątków .

Środo wisko 
wybitnie przestępcze

R odzina cała je s t  środow iskiem  
w yb itn ie  przestępczym . O jciec  za 
m aehow ca przebyw a obecnie w 
jean ym  z w ięzień , skazan y za 
krzyw op rzysięstw o. W  w ięzien iu  
także zn ajd u je  się jeden z b raci 
zam achow ca oraz jeg o  siostra  mę
żatka. M atka pochodzi z n iepraw e 
go łoza, a je j siostra, cgyli ciotka 
zam achow ca, odbyła w swoim  cza 
sie ka^ę w ięzien ia  za 
kradztw o (okradzenie kościoła).

w si, w  k tórej się u rodził 1 m ie
szkał. byli przez niego teroryzo- 
w ani. G dy w ró cił z w ięzien ia, o d 
g ra ża ł się, że p o zab ija  tych , któ
rzy  go „ w s y p a li"  i p rzy czy n ili się 
do skazan ia. Z am iarów  sw oich 
nie zd ążył w ykonać, u aał się  bo
wiem  do sto licy  nie wiadom o w 
jak im  celu.

Podejrzane schadzki
Po pewnym  czasie  po w rócił do 

rodzinn ej m iejscow ości. B yło to 
bezpośrednio przed zamachem, 
C h ara k terystyczn e je st, że w  cha
cie, w której m ieszkał zam acho
wiec, odbyw ały się często nocne 
n arady i schodzili się ja c y ś  podej
rzan i osobnicy. R yli to zapew ne 
kam raci zam achow ca, k tóry  m iał 
szerokie znajom ości w śród w yko
lejeń có w  i p rzestępców  w  ca łe j o- 
kolicy.

„Przywiozę
dużo pieniędzy”

J eśli chodzi u to, co robił za 
m achow iec w  dniu zbrodni, t. j. 
w  niedzielę, 18 b. m., ustalono, że 

św ięto- Wy j ech a j on z domu na row erze o 
godz. 11-e j rano. P ożegn ał się z

Kr«nvna!na przeszłość m atką i ośw ia d czył je j, że wróci
w e w torek, sdnia 20 b. m. i przy- 

P rzeszłośc zam achow ca, poci o- w j riZie z sobą dużo pieniędzy 
dząceg- z te j w y tk m e  p rze stę p -, na scb ;e now y ga rn itu r, ku 
czej rodziny, je s t  krym inalna. B y ł . p j0ny na kredyt, na k tóry  jego  
on u sk a rlo n y  w  swoim  czasie o n iatka w y sta w iła  w eksel. Syn o-

usiłow aiiie w ym ordorvania ca ł =̂ i bieriał, że w eksel w ykupi natych-
roozin y i skazan y przez sąd na m iast po pow rocie, 
k ilka  la t w ięzien ia  W  drugiej in
sta n cji, co praw da, uniew inniono 
go. M ial potem sp raw ę za k ra 
dzież i odbył karę półtora roku 
w ięzien ia.

Czterej bncia k?rani4
Zam achowiec m iał pięciu braci, 

z których  czterej b yli ju z  karani 
i są notow ani w kartotekach jako 
p rzestępcy. P^ąty b rat zarabi a na 
sw e utrzym an ie jako muzyk. 
D w aj b racia  zam achow ca przeby
w ali przez pewien czas zagran icą , 
s k ą l  /.ostali w ysied len i, b yli bo
wiem  podejrzani o w yw rotow ą 
d ziała ln ość i m ieli na sumienni 
liczn e kradzieże, popełnione na 
obczyźnie. Jeden w łaśn ie  z tych 
d ep on o w an ych  z za g ran icy  braci 
zam achow ca nie m ógł po pow ro
cie do P olski nigdzie dostać p r a 
cy, poniew aż wiadom o było, że był j 
k ara p y  przez sąd. P o życzy ł w'"ęc 
sobie dokum enty od sw ego przyj?, 
c ie lą  i z cudzym i papieram i p rzy
b ył do jednego z m iast, gdz,e pod 
obcym  nazw iskiem  otrzym ał p ra 
cę.

Naigorszy z całej rodziny
N ajgorszym  ze w szystk ich  b ra

ci b ył zam achow iec. M ieszkań cy

Kto zapł3ti za ubranie?
M atka zam achow ca liczy  la t o- 

koło 60-ciu, je j córka, s io s tra “za- 
m achow ca, ma 23 lata. Obie one 
p rzeb yw ają  obecnie na w s i  M at
kę n ajw ięcej trapi troska, kto 
zap łaci 100 złotych  za nowe u- 
branie i co się stan ie z^rowerem  
syna. Jak  wiadom o, row er ten 
został zn alezion y w pewnym  w a r
sztacie sto larskim  w okolicy N ie 
p rzeję ła  się m atka śm iercią  sw e
go syna. Chodzi je j  tylko o to, a- 
by pr tvm Hco zaszło, nie odebra

no rodzinie 20 morgów gru n tu , ja 
k ie otrzym ała  na sp łaty z p arce
la c ji. N ie syp ia  w ięc nocami, 
m artw iąc się —  ja k  m owi —  żeby 
na nich n ieszczęście  nie spadło.

Zakała ns rdSa
N aogół w ca łe j w si rodzina za

m achow ca uw ażana je s t  za zaka
łę osiedla. W szystk ie  aw an tu ry, 
b ija tyk i i kradzieże przypisyw an o 
zaw sze tej rodzinie. Do Kościoła 
n ikt z tej rodzin y nie chodził 
Gdy się którego z nich pytano, 
d laczego, w odpow iedzi słyszano 
h lu źn ierstw a. Gdy się Kto tylko 
poskarżył *ha którego z te j rodzi
ny, te rro ryzo w a li go, g ro zili za- j 
biciem  Iud podpaleniem .

W śród tych, k tórzy  zn ali dob

rze zam achow ca 1 jeg o  atosunk? 
rodzinne, pan uje opinia, że bez 
w zględu na to, z czyjego polece
n ia on d ziała ł, robił to za p ien ią
dz.e i tylko dla pieniędzy.

N iew ą tp liw ie  ju ż  w n a jb liż
szych dniach można będzie po
dać do w iadom ości opinii pu

b licznej "nazw isko zam achow ca, 
nazw ę w si, z której pochodzi i in
ne b liższe  szczegóły. Ś ledztw o też 
odsłoni ta jem n icę, kto byS tym, 
który K ierow ał zbrodn iczą ręką i 
za czy je  p .eniadze i z czyjego 
polecenia dokonany został za 
m ach. Do czasu usta len ia  w szyst 
kich  szczegółów  enucie ja k ic h 
kolw iek h ipotez o środow isku, z 
którego pochodził zbrodniarz, 
je s t  przedw czesn e.

P o w i e d z  m l  k o c h a n a ,  c o  T y  r o b i s z  w  l e d e ,  
t e  m a s z  t w a r z  m a t o w ą ,  y o y  m o j a  w c i ą ż  ś w i e c i ?  
O d p o w i e m  o t w a r c i e :  d l a  m n i e  u  z a b a w n a  
i w a r z  o a ś w l e ż a  ś w i e t n i e  Ż A K A  „ P R Z E M Y S Ł A W K A "

U t a t o n y  k a r t e l
producentów wapna

przem ysłuO rzeczeniem  min. 
handlu ukarano grzyw n ą  3.000 
zt. apółdz;elnię z ograniczon ą od
pow iedzialn ością  „G en trow ap no" 
w W iln ie za  to, że ro zw ija ją c  dzia 
łalność k a n e lo w ą , spółdzielnia 
„C eiitrow ap n o" nie dopełniła obo

w iązku zgłoszen ia  um owy do reje 
stru. W yjątkow o niski wym iar 
grzy w n y  dostosow ano do słabej 
s iły  m ajątkow ej producentów  w ap 
na, sk arte lizo w an ych  w  spółdziel
ni.

R o z w i ą z a n i e  k a r t e l u
producentów tiulu

Bo sienm iu latach  w a lk i konku
ren cyjn ej doszło m iędzy 5-ciu czo
łow ym i fa b ryka m i tiu lu  w  P olsce 
do za w arcia  w  listop adzie ub. r. 
porozum ienia kartelow ego w  for-

Doniesie r o z r z ą d z e n i e  Goer.nga

teleasfizscjc przemysłu metolursiczneit
Rząo Kładzie rękę na bogactwach kopalnych Niemiec

B E R L IN , 24. 7. Ogłoszono dziś 
wieczorem  rozporządzenie pre
m iera G oerin ga jak o  pełnom ocni
ka do w ykonania planu cztero let
niego w  spraw ie eksp lo atacji bo
ga ctw  kupalnych. R ozporządzenie 
to zapew n ia bezw zględn ie wyko
rzystan ie  wat Ilu ej g a łęzi gospo
d arstw a narodowego —  m etalu r
g ii —  ściśle  w  ram ach dyrektyw  
rządu i rów na się  fa k tyczn ej n a
c jo n a liza c ji.

R ozporządzenie przew iduje mOż 
itość jedn oczen ia  kon cesjo n ariu 
szy  gó rn iczych  w celach  w ydoby
w an ia  i ek sp lo ata cji m inerałów . 
Zjednoczenie to może n astąp ić  w 
form ie zapew nienia koncesjona
riuszom  górn iczym  udziału  w  to
w arzystw ie, podejm ującym  się 
wydo-bycia i eksp lo atacji m inera
łów  w  zam ian za scedow anie kon
cesji. Zarów no kon cesja  ja k  i w y 
posażenia techn iczn e danego za
kładu górn iczego przechodzą przy

tyn  na tow arzystw o. R ząd R ze
szy  może b yć  udziałow cem  tego 
tow arzystw ? bez w n oszen ia św iad 
czeń w zajem nych.

Form a tych  zm ian u sta lan a  
będzie p rzer pełnom ocnika do 
spraw  planu 4-o letniego.

Do m inerałów  w  sen sie n in ie j
szego dekretu n ależą  w szelkie 
bogactw a kopalniane z w y ją t
ki jm w ęg la  kam iennego i b ru n at
nego, soli kam iennej oraz soli po- 
tasow o - m agn ezjow ej i bornej, z 
czego w ynika, że dekret m a być 
zastoso w an y przede w szystkim  do 
żelaza  i innych m etali.

Jednocześnie z ogłoszonym  po
w yżej dekretem  prem ier G oen n g 
ud zielił , .osobiście w yjaśn ień  
przedstaw icielom  przem ysłu.' 'Z a 
kom unikow ał on, że pow ołano ju ż  
do ży c ia  tow arzystw o, które pod 
kierow nictw em  rządu R zeszy  ma 
w ydobyw ać i eksp lo ato w ać za p a 
sy rudy żelazn ej w N iem czech vr

S -jjent

Chd?ł przemycić
69-OCO zh

ODYNIA, 24. 7- —  Za przestęp
stwo dewizowe został aresztowany i 
osadzony w więzieniu śledczym, 
student Walter Milewski, przed kilku 
laty przybyły z Ameryk,.

Po sprzedaży swego domu w War
szawie usiłował on w*asnym jachreir 
„Synekura" przemycić sumę 60-001 
zt. Jacht ten krążył w ciągu wczoraj
szego dnia na wodach zatoki między 
□dynią i Helem.

Ponieważ „manewry" te wydały 
się podejrzane, zbliżyły się do niego 
motorówki straży granicznej, które 
dokonały rewizji dewizowej, v skutek 
czego ujawniono zamiar usiłowania 
szmug’u walutowego.

"a ;  i f w i m s T  m a d  C M n a m k

Uprowadzę,i e marynarzu ja p o ń skie j
m o ± e  r o z p ę t a ć  na  n o w o  a  w a n fy r ę
SZ A N G H A J, 24.7. P an u je  tu 

w ielk ie podniecenie z powodu 
porw ania na sam ochodzie jap o ń 
skiego m aryn arza, który był jed 
nym z trzech  m aryn arzy  uczestni 
ków sta rcia  z Chińczykam i. P a 
tro le  jap o ń skie  przep row adzają  
in ten syw n e poszukiw an ia.

S Z A N G H A J. 24.7. W  za ta rg u  
chińsko * jap oń skim  zaszedł 
w skutek  now ego in cyd en tu  w 
S zan gh aju  zw rot na gorsze. Is t
nieje obaw a, ze dojdzie do no
w ych  sta rć  pom iędzy jap oń skim i 
i chińskim i silam i zbrojnym i.

Ze źródeł jap oń skich  donoszą, 
ie grupa C hińczyków  napadła 
na m aryn arzy  jap o ń skich  i upro
w adziła  jedneero z nich  sam ocho
dem. N a skutek tego incydentu 
oddział jap o ń skie j p iech o ty  m or
skiej przeszedł w hełm ach sta lo
w ych  ulicam i w  poszukiw an iu  za 
gin ion ego Japoń czyka. Grupa żoł 
n ierzy jap oń skich  z rew olw eram i 
w ręku eskortow ała  sam ochody i

m otocykle, w których  zn ajd ow ały  
się k arab in y  m aszynow e. W ielu 
przechodniów  C hińczyków  było 
zatrzym yw an ych  i rew idow an ych  
przez żo łn ierzy  japońskich.

T IE N T S IN , 24 7. Po odpręże
niu, ja k ie  n astąp iło  w stosumcach 
chińsko - jap uńskich , zaszedł no
w y incyden t. P o cią g  z transDor 
tem żo łn ierzy  jap oń skich , kur
su ją cy  na lin ii T ien tsin  —  la n g -  
ku b ył o strze liw a n y przez żołn ie
rzy ch ińskich.

T IE N T S IN , 24 7. R zeczn ik  ja 
pońskich w ładz w ojskow ych  w y
raził podczas k on feren cji praso
wej w sposób zupełnie otw arty  za 
rzut, że strona chińska nie speł
niła obietnic, dotyczących  ew a
ku acji w ojsk. P ostępow anie “"liń  
czyków  ponownie zaostrzyło  sy
tuację, którą obecnie n ależy u- 
w ażać za pow ażną E w ak u acja  
37-ej d yw izji ch iń sk iej u legła  
zw łoce.

rozm iarach nakazanych potrzeba
mi gospodarstwa narodowego.
T o w a rzystw o  nosi n azw ę „R eich s 
w erke a k tie n g ese lscń a ft fd r  erz- 
bergbau Uud eisenhuetten  „H er
man G oerin g".

N a czele rad y  n adzorczej stoi 
sek reta rz stanu K oern er. N ow e 
tow arzystw o za leciło  rozbudowę 
hut spółce kom andytow ej B ras- 
sert w  B erlin ie. Z ram ien ia tow a
rzystw a  p racow ać zaczyn a w 
pierw szym  etapie re a liza c ji de- 
Kretu szereg  w a rsztató w  w  B a 
denii i we FranKonii.

m ie spółki z o. o. pod nazwą „Z jed  
noczone F a b ryk i T iu lu "  w  W ar
szaw ie. M a jąc  w  sw ym  ręku scen 
tra lizo w a n ą  ca łą  sp rze d a ł skarte- 
Iizow anych w yrobów , spółka dyk
tow ała  na ryn ku ich cen y i w a
runki sp rzed aży. K a rte l ten  wyko
rzysta ł zdobytą  n a  ryn ku  władze 
w kieru nku n arzu cen ia  odDiorcom 
cen w yro bów  tiu lo w ych  dość 
w yższych  od poprzednich.

A b y  zlikw id o w ać szkodliw e 
skutki d zia ła ln o ści k arte lu , m in i
ster  przem ysłu  i h an alu  rozw ią
zał ten k arte l z dniem  24 b. m.

E r r a t a
W  fe lie ton ie  W . Szarego p. t. 

„M ó j lis t "  w  Douatku n iedziel

nym ABC1 zakradł się błąd zecer

ski. M ianow icie w  3-ej szpalcie 4 

wiersz od dołi« zdan ie: „P rzy ję c ie  

stanowiska prezesa Rady N a r o 

d o w e j  i t. d. w inno brzm ieć: 

„P rzy jęc ie  * stanowiska piezeba  
Rady N a d z o r c z e  j. “ .

J w i  t a j e m n i c z a  s z ł u e ! e i y
z  przed 25-ciu lat

C en tra la  słu żb y śled czej stara  
się ro zw iąza ć  ta jem n icę dwóch 
szkieletów , zn alezion ych  w  g ę
stym  lesie na teren ie  gm iny B-o- 
szczu ry  w pow. R achów . w  odle-

mi, portm onetkę za w ie ra ją c ą  
w ęg iersk ie  b ilo n y  w  koronach 

oraz m etalo w y-'zega rek , którego 
w skazów ki za trzym a ły  się  6 m i
n ut przed 12-tą N a szy i kościo-

gło ści 2 km. od g ra n icy  polskiej, tru p a  kobiety w is ia ł na złotym
po stronie czeskiej.

O zn alezien iu  szkieletów  nad
szedł m eld u rek  z p o lic ji czeskiej. 

Szkie lety  znaleziono, leżące pod 
drzewem . K om isja  zbadała  szk ie
lety  i s tw ierd ziła , że n ależa ły  
one do m ężczyzny i kobiety i prze 
leżały  w  lesie  25 lat. N a p iszcze
lach kościotrupa zn ajd ow ały  się 
resztk i obuw ia sznurow anego i 
sztylpy. W  pobliżu znaleziono 
5-strzałow y rew o lw er z naboja-

łań cu szku  szklan y m edalion za 
w ie ra ją cy  w łosy. N a m edalionie 
je s t n apis w ęg iersk ie j firm y  ju 
b ile rsk ie j. N a palcu  p ra w ej ręk i 
zn ajd ow ał się p ierścień  b ry lan to 
w y z sza fira m i. W iek  osób okre
ślono na około 30 lat. P rzy  kością 
tru p ach  leża ła  m yśliw ska  strze l
ba.

P o lic ja  prow adzi dochodzenie 
w  celu  u sta len ia  n azw isk  zm ar
łych  i okoliczności ich śm ierci

K o m u n i ś c i  c h c ą
połączenia z  srcjaiist&mi

p o b i ł  k u p c a
ł*rylykę wyrokuza

<
W iększa aw an tu ra rozegra ła  

się w  biurze rabina Spiro w  K o 
zienicach. Staw iii-s ;ę  do niego 
aa „d in to jrę" dw aj h an d larze by
dła bracia Nachum  i Moj sze Kis- 
tenberg oraz oskarżeni przez nich 
rzeźnicy L u zer P ie k alik  i C hil 
Zalcb erg. R aoin  po rozpatrzen iu

P A R Y Ż , 24.7. K on gres .p a rtii 
kom unistycznej w M ontreuil zo
stał zakończony. Po mowie 's e 
kretarza gen eraln ego Thoreza  
zostały p rzy ję te  w nioski przewód'

łączen ia  się z socjaliestam i i u- 
tw orzen ia  jednego w ielkiego 
stron n ictw a m arksistow skiego. 
Jak  wiadom o, sp raw a ta  je s t od 
roku przedm iotem  d ysku sji po-

Zapcwtetfi demonstracji
senatorów niemieckich

W p rzeciw ień stw ie  do ąejmu, 
gd zie nie zanosi się na dłuższą  ay 
sku3ję z okazji u ch w alan ia  czte
rech p rojektów  ustaw  śląskich , w 
senacie w y stą p ią  dw aj sen atoro
w ie niem ieccy, W iesn er i H as- 
bach, którzy, ja g  sły ch a ć, m ają 
zam iar ze sw ych  mów uczyn ić 
w ielką dem on strację na tle sto

sunków  polsko - niem ieckich O- 
czyw iśeie  p rzed łu ży  to tylko obra 
dy senatu, a nie w yw rze żadnego 
w p ływ u  na pow zięte u ch w ały .

W ciągu  tego ty go an ia  ses ja  
śląska będzie zakończona, zw łasz
cza, że posłow ie-ro ln icy sp ieszą 
się do domu n a  żn iw a, inni zaś do 
m iejscow ości w ypoczynkow ych.

n iczącego klubu parlam en tarn ego m iędzy kom itetam i w ykonaw czy- 
p artii i w iceprezesa  izby deputo- mi stron n ictw  so cja listyczn ego  i 
w anych  D uclosa w  sp raw ie po- kom unistycznego.

6 m-ea. więzienia ala Księdza
za „szkodliwe”  kazania

sp raw y orzekł, że rzeźn icy  są nie
w inni. W ów czas K isten b erg  u- 
rząd ził w ie lk ą  aw an turę, kryty
ku jąc w yrok. R abin  nie aam jśla- 
jąc  się ch w y cił dług: cybuch i
za czą ł w alić  nim niezadowolone
go z w yroku. P obił gc siln ie i 
zran ił. »

B E R L IN , 24.7. Przed  sądem 
nadzw yczajnym  w M onachium  
stanął Jezu ita  ks. M aier pod za 
rzutem „p u b liczn ych  w ynurzeń 
przeciwko k iero w n iczym  osobi
stościom pań stw a oraz ich za rzą 
dzeniom".

W toku rozpraw y ks. M aier w y 
jaśn ia ł, iż stoi z dala  od polityki,

a w sw ych  w ystąp ien iach  m iał na 
oku tylko spraw y re lig ii. Sad ska 
zał ks. M aiera na o m iesięcy w ię
zienia.

W  dwóch inn ych  m iejscow o
ściach  N iem iec ukarano a re sz

tem dwóch k s;ęży za w ygłosze
nie kazań, uznanych przez w ładze 
za .szkodliw e".

U m o w a  z b i o r o w a
W okręgu radomwo-lr-ełwkim

K IE L C E , 24.7. Z likw idow an o o- 
sta teczn ie  d łu go trw a ły  za ta rg  
m iędzy p rzed staw icielam i robot
ników  a przem ysłow cam i branży 
odlew niczo - m etalow ej w  okręgu 
radom sko - k ie leck !m. N a w sp ól
nej k o n feren cji w  Radom iu zo
sta ła  podpisana i potw ierdzona 
przez zw iązek  przem ysłow ców  o- 
raz związKi robotnicze nowa umo
w a zbiorow a, ob ow iązu jąca  w stecz 
od 1 lipca b. r.

N a podstaw ie um owy we w szy 
stk ich  fa b ry k a ch  na teren ie  okrę
gu radom sko - k ieleckiego  obo

w ią zu je  46-gcdzinny tyd zień  
p ra cy , robo tn icy  dniów kow i i a- 
koraow i od 1 lip ca  r. b. otrzym u
ją  8 proc. podw yżki zarobków , a 
od 1 p aźd ziern ika r. b. dalsze 2 
pros. podw yżki, czyli łączn ie  10- 
procentow ą podw yżkę. P oza tym  
wDrowadzono m inim alną staw kę 
dla kobiet, która w ynosi 25 gr. za  
godzinę. W szystk ie  d otychczas 
stosow ane w yższe staw ki od tych , 
Jakie p rzew id u je  nowa um owa, 
ob ow ;ązują  r.adal i p o d legają  
procentow o tej sam ej podw yżce.
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